
\;(a wezwanie załogi 

Młodzież Technikum Budowy Maszyn 
dla pionierów 

pracuj~cych w PGR woj. koszalińskiego 
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&ODł, WTOllllC • LISTOPADA '* llOllU CINA tl Gil 1 Nil „ CllMl llOK X 

W połowie listopada br. młodzież „U:rSUH" nn6- --------------------------------~---.,..-------;­
Iła się z wezwaniem do wszystkich zakładów pracy 
· całym kraju, do całej młodzieży polskiej, aby pio­
erom, likwidującym odłogi okazać pomoc prze:1: 
yposa:ienie świet:ic oraz dGstarczenie niezbędnyc~ 
1rzędzi, urządzeń, sprzętu sportowego łtp. 

tych dniach, na uroczy• 
zebraniu, młodzld Tecb-
1 Budowy Maszyn w IA­
JdJela apel załogi "Unu• 
•ragnąc dopomóc plonle­
l6dzklm, którzy wyje­
ło pracy w nowozorga• 
nych zespołach PGR w 
Mztwie zielonogórskim. 
tr udnej I odpowiedzial­
cy przy likwidowaniu 

przyjść z pomocą naszym ko­
legom - pionierom, postano­
wiliśmy w Czynie Zjazdowym 
wykonać dodatkowo I dostar­
czyć do 20 grudnia br.: 5 kom­
pletów kluczy dwustronnych, 
10 grabek metalowych, 20 
młotków, 10 ramek do piłek 
metalowych i 50 zasuwek do 
drzwi. 

Rozpoczęcie ObrCld 
konferencji kraj~w europejskiCh 

w sprawie zapewnienia pokoju 

Wozoraj w nil Pollłeohnłld Udsklej obRdowało l'O'&llZe<' 

none plenum f,ódsklego Koqiltetu Frontu Narodowego, Te• 
matem narady było omówienie sadań nakreślonyoh praes 
Ogólnopolski Komitet ' FN oraz pod.lumowanie dotychczaso· 
wych WYntków ka.mpa.nii wyborczej. Przewodniczył obra­
dom wkepnewodnicz-cy ŁK FN red. Kononowicz. za sto­
łem prezydialnym za.Jęli równiri miejsca: przewodnicząc„ 

ŁK FN rektor Klimek, I aekretan KŁ PZPR, tow. Jabłoń­
ski, włeeprzewodnlCSĄCJ ŁK FN, sekretarz KŁ PZPR, tow. 
Dr.niłowłez, pn:ewodnicący .Prezydium Rady Narodowej m. 
f.odzl, tow. Geraga, wtoeprzewodnlcący ŁK FN, ob, Gór• 
towsk.i ora11 przed.stawielełe pnodujących dzlelnicowyeb 
I ter~nowych kmnitetów Frontu ~a.rodowego, 

wyjechało wielu 
pionierów. Ich ofiar· 

a przyniesie ojczyźnie 
dodalkowych tono 

rz.yczyniając się do 
ma stopy życiowej 

·cujący::h - czytamy 
i w uchwale podję­
iebranlu. - Pragnąc 

Poza tym, do dnia 1 grud· 
nia br. prześlemy pionierom 
zebranych pr~ młodzież na­
szego te<:hnikum 450 książek 
oraz różnego rodzaju 11pnęt 
świetlicowy. 

Wzywamy młodzież z tech· 
nlków I szkól zawodowych 
Lvdzi I województwa do pój­
ścia w nasze ślady", 

V wojsku - przed wyborami 

Podcoorl\Żoiołe Oficerskiej .> 
1011b 

· Ogólnopolska • 
naukowo-dydt; 

profesor6w poH\ 
I wy!szych · szk61 lnt:yl 

przedstawicieli katedr części 
i teorii mechanizmów 

W dnłach 19 - 21 bm. w Politechnice ł.6dzln 
ogólnopolska konferencJa naukowo • dydaktyc„ 
rów katedr częśei maszyn 011U łeorlf mechanizmŁ 
rą przybyli przedstawiciele politechnik, wyższych 
łynłerskicb i wieczorowych 1zkól łnżyoiersklcb 
kraju. 

ucja 
e · 

Zebranych powitał rektor Podczas obrad wy . 

Politechniki t.ódzkiej, prof. M. no szere& Interesujących 
Klimek ..- po czym referat ratów, 
wstępny wygłosił kierownik 

Prot. Bukow~kt, podsun. 
katedry części maszyn Poll-

wując wyniki konterencj. 
techniki Łódzkiej prof. W. Ko­

stwierdził, że przyczynią się o-
ne do pewnej korekty planu rewa. Referat miał charakter 

dyskusyjny I poświęcony był 
studiów, do podniesienia meto­

zagadnieniom treści J metody-
dykl nauczania, do zaopatrze.. 

kl nauki o częściach maszyn, . d 
6 

· ,...... 
nia stu ent w w mez.,..une 

planom studiów I pomocom 
pomoce naukowe oraz do roz· 

naukowym dla studentów w woju prac naukowo • badaw-
danej dyscyplinie, 

W drugim dniu uczestnicy 
konferencji zwiedzili wystawę 
prac studenckich, nadesłanych 
& całej Polski, 

czych prac'ł,\Yników katedr. 

Wystawa prac studenckich 
wywołała duże zainteresowa­
nie nie tylko uczestników kon­

Przemówienie min. Mołotowa · 

W referacie swym minister Mołotow podkreślił, lt propo• 
zycja wzięcia udziału w ogólnoeuropejskiej konferencji w 
1prawie stworzenia systemu bez_pleczeństwa zbiorowego w Eu­
ropie wystosowana została przez rząd Związku Radzieckiego 
po uzgodnieniu z rządami Polskiej Rzeceypospoiltej Ludowej 
I Republiki Czechosłowackiej do p&ństw europejskich, jak 
równiri do rządu Stanów Zjednoczonych dlatego, że sytuacj&, 
Jaka ukszłaltowała się obecnie w Europie, wywołała zrozu­
miale zaniepokojenie wszystkich miłujących pokój narodów. 

Rozwój wydarzeń w Europie - powiedział W. M. Mołotow 
- Idzie w kierunku niebezpiecznym dla sprawy pokoju, po· 
nleważ niektóre państwa zachodnie, a przede wszystkim Stany 
Zjednoozone, jak również Wielka Brytania i Francja prowa.­
dq wyrażnle politykę remilitaryzacji Niemiec zachodnich 
f wciągania Ich do swych ugrupowań militarnych przeciwsta­
wionych innym państwom europejskim. Oto Istotny sens ukła.­
cfów przygot.owanych w Londynie i podpisanych 23 paździer­
nika. br. w P&ryżu. Układy t~ przedstawiane są obecnie do ra­
łyłlkacjl, a następnie maj, być realizowane. 

Zaznaczając, że nlebezpieczeń1two tych planów dla pokoju 
w Europie jesł zupełnie oczywiste, W. M. Molotow stwierdził, 
ii, by unikną-O tego niebezpieczeństw& i przyczynić się rze­
ceywlśole do rozwiązania problemu niemieckiego oraz do za­
pewnienia pokoju i bezpieczeństwa w Europie, Związek Ra· 
chieckl proponuje -0dnucenle tych planów l osiągnięcie po­
rozumienia aa następujl\CYeh podstawowych zasadach: 

i bezpieczeństwa w Europie 

P.raewodniczący ŁK FN re­
ktor Klimek zapozna! zebra­
nych z uchwalam.i Ogólnopol­
skiego Komitetu FN. NBl'ltęp>­
nie wiceprzewod.n:iczą<:y LK 
FN, ob. Górtowski, omówił do­
tychczasowy przebleg kampa­
ni.i wyborczej w na517.ym mie­
ście. 

W Lodzi odbyło się jut 7.200 
zebrań, zorgainizowany<:h 

MOSKWA, %9. 11. przez terenowe i d~ielnicowe 
W dnia 29 listopada l'OllJ)Oet:ęb' się w Moskwie obrady komitety FN. Uczestniczyło w 

konferencjł krajów europej1kicb w sprawie zapewnienia nich 300 t:insięcy łodzian , któ­
rzy na spotkaniach sąsiedz-

pokoju i bezpieczeństwa w Europie. kich, zebraniach środowisko-
W konferencji blor" udział delegacje Związku Radzieckie- wych i w zakładach pracy 

go, Polskiej Rzeczypospolltej Ludowej, Republlkl Czechosło- &poty>kal.i się z kandyda,tami 
wacldeJ, Albańskiej Republiki Ludowej, Bułgarskiej Repu· do rad narodowych. 20 tysię­
bllk:ł ·Ludowej, Niemieckiej Republiki Demokratycznej, Ru· cy osób zabierało głos na ze-

• braniach, dzieląc się swymi 
munskiej Republiki Ludowej I Węgierskiej Republiki Ludo· uwagami na temat dotychcza-
wej. sowej pracy rad narodowych, 

W obradach bierze także udział w charakterze obserwa- I mówiło o swych bolączkach, 
tora przedst&wlciel Chińskiej Republiki Ludowej, krytykowało pracę niektórych 
Pierwsze posiedze~ie otwo- R wydziałów prezydiów RN m. 

skiej epublikl Ludowej, Ru- Lod7li i DRN. Łód'lki KomLtet 
rzY.l przewodniczący delegacji munsk1e1 Republiki Ludowej, Frontu Narodowego rorgani-
ZSRR W. M. Molotow. W l ChińskieJ Republiki Ludo- ! 2 
lmieniu rządu Związku Ra- ó 1 wwa 9 spotkań z kandyda-

wej r wnież popar I propozy- tam.i do Rady Narodowej m. 
dzieckiego powital on delega- cję delegacji radzieckie). Łodzi, na które przybyło po­
cje tych krajów, które przyję- Następnie przemawiał prze- nad 18 tysięcy osób. Liczby te 
~ propozycdję. rządu radziec- wodniczący delegacji ZSRR, świadczą o dużej aktywności 

iego, uzgo moną z rządami pierwszy zastępca przewodni- społeczeństwa łódzkiego, któ-

dPołsk.ieji RRze<:zyb pok spolitej Lu- czącego Rady Ministrów ZSRR re bierze czynny udział w 
owei epu li i Czechos!o- . . . ' kamparuu" przedwyborczei· , ży-1 minister Spraw Zagrani<:z-

wackiej w sprawie zwołania nych ZSRR W. M. Mołotow. wo interesując się sprawami 
w Moskwie lub w Paryżu 29 związanymi z zapewnieniem 
listopada ogólnoeuropejskiej Z .kolei wygłosił przemówie- realizacji Programu Wybor-
konferencji w celu rozpatrze- nie przewodniczący delegacji czego LK FN. 
nia problemu stworzenia sy- PRL, prezes Rady Ministrów 
stemu bezpieczeństwa zbioro- Józef Cyrankiewicz. Ob. Górtowskl mówił rów-

1. Nie dopuszczać w żadnym wypadku do wskrzeszenia wego w Europie nież o ofiarnej pracy 20-iy-
mllitaryzmu niemieckiego, który rozpętał pierwszą l drugą . · . Następne posiedzenie odbę- sięcznej rzeszy ag~tatorów 
wojnę iwlałowit i przystąpić wreszcie . 1 calą wyłrwałością . Wyraziwszy ubol~wanle, lź dzie się 30 listopada 0 godl'Ji- Frontu Narodowego w na-
1 clerpłlwoścl1t do uregulow1Jnla problemu niemieckiego przez me wszystkie panstwa, ·do nie 15. • szym mieście. Docierają oni 
osi-pięcie porozumienia przede wszystkim między czterema , których sk1erowan? zapros~e- do najbardziej odległych za.-
mocarstwami ponoszącymi szczególną odpowiedzialność w tej ma, u~y za możliwe wz1ę- o , . d • kątków Lodzi, organizują ze-
aprawle, a tym a&mym odpowiedzialność za zapewnienie po- Cle _udziału W omówieniu tej sw1a czen1e brania sąsiedzkie, rozmawia-
koju l bezpieczeństwa w Europie. · domosłeJ sprawy, nurtuiftce1 Ją z ludźmi, wyjaśniają ordy-

S. Stworzyll system bezpieczeństwa zbiorowego w Europie 
1 udziałem wszystkich ainłeresowanych w utrwaleniu pokoju 
pamh•• europejskich, nlezalemle od Ich ustroju państwowego 
ł 1połecmep, w którym ło celu rózpa&rzyó z calą uwagą za­
równo llłnlej~y radziecki projekt „ogólnoeuropejskiego ukła­
da o bezpiecaeństwłe zbiorowym w Europie", jak i propozycje 
lllll)'ch paJ\ałw w tej sprawie. 

Jak ~eślil następnie W. M. Mołotow, propozycje Zwi;µ­
ku Radzieckiego zmierzają do jednego celu - utrzymania 
l utrwalenia pokoju w Europie. · Natomiast u podstaw ukła­
dów paryskich letą Inne cele. Uklady paryskie ma.ją Z& punkt 
wyj6ola praeclwstawianle jednych państw europejskich innym 
pańliwom europejskim, wywoływanie między nimi sprzecz­
ności I dalszy wyścig zbrojeń, co może być podyktowane je­
dyni• plr.namł przygotowania nowej agresji, nowej wojny. 

W. M. Mołotow 1łwlerdzlł, te Związek Radziecki dą:l:y do po­
rozumienia li Francją, Anglią l USA w sprawie Niemiec, a 
przede waąatkim w sprawie przywrócenia jedności pa.ństwu 
niemieckiemu. Porozumienie takie może być osiągnięte, .o ile 
wssy1łkle człery mocarstwa będą działały w kierunku zbll· 
ienia międą Niemcami wschodnimi i zachodnimi i będą dą­
żyły do tego, aby zjednoczone Niemcy stały się państwem rze­
czywiticle pokojowym I demokratycznym. 

l 
p1 

Pocłkreślaj~, H .obecnie trwają wzmożone przygotowania do 
tyłl'kacjl. układów paryskich, Mołołow oświadczył, że ratyfi­
' Ja I wcielenie w :tycie tych układów spowoduje poważne 

'Oiikacje w ogólnej sytuacji międzynarodowej. 

iątu roku rząd radziecki trzykrotnie proponował rzą· 
&nów Zjednoczonych, Anglii i Francji, aby wspólnie 

aktualn1t i niezmiernie pilną sprawę bezpieezeń­
rowego- w Europie, jednakże propozycje te ani ra-
'tkały się z poparciem wymienionych wyżej rzą­

te nie tylko uchylają alę od rozpatrzenia pn:ed­
,rzez Związek Radziecki projektu ogólnoeu,ro­

\du o bezpieczeństwie zbiorowym w Europie, 
·1wają żadnych własnych propozycji w tej 

czt 

' podkreślił, te nie jest to rzeczą pn:ypad­
~becne plany rządów USA, Anglii i Fran· 
'aclach paryskich, których celem Jest nie 
~eństwa zbiorowego I pokoju w Euro­

t&kich ugrupowań militarnych z włą-
1illta.ryzowanych Niemiec zachodnich, 
-radzą do zaostrzenia. niebezpłeczeń­

raz do nowego wzmożenia napięcia 
dowych. 

ugr, 
siwa 
w sto. 

Ukla• ~dział W. M. Mołotow - stano-
wią dah 'lezpleczny etap w przygoto\>va-
nlach do rnpie. Oświadczył on, że pań-
stwa poko ·" sposób trw&ly zapewnić swe 

narody Europy - W. M. Mo- nację wyborczą . Dzięki o!iar-
łotow oświadczył, że w obec- tow.-. Cyrank1·ew1·cza oej pracy agitatorów Dzielni-
nej sytuacji kra1e miłujące cowy Komitet FN Bałuty ja-
pokój nie moaą ograniczyć $ill Rz•.:; ..,.I-kl 

11 
.;t .... o· ,_,_ __ lto jeden t 'pierwszych. w ~-

do kroków, ja.kie ·poctejmowa. .... .,.v " "" !U.ID - dm. zame1dował, że do niedzie-
ly dotychczas dla zapewnieni.a dowolenlem powitał konaulto- li 28 bm. 99 proc. oSób uprll­
pokoju I swego bezpleczeń- waną a nim uprzednio lnicja· wnionych do glosowania z fej 
stwa 1 te w związku z tym. tywę Zwb,zku Radzieckiego dzielnicy sprawdziło spisy w 
1.daniem delegacJ1 radzieck ie), zwołania ogólnoeuropejskiej obwodowych komisjach wy­
lrnnferencja państw europe1· konferencji celem omówienia borczych. 
skich_ w sprawie zapewnienta zagadnień zbiorowego bez- N t · al · ta d 
pokoiu l bezpleczeństwa w • 

1 

a er~me c ego mias o 
Europie Powinna odb ć się z pieczenstwa w Europie. kampanii wyborczej włączyły 
udz:ialem tych państ.:, które I Nlewlłtpliwł~ odbycie takiej , snę równ i eż ko'.Tlitety blokowe 
przyjęły wspomniane zapro- konferencji lezało I leży w In· i domowe .. PodJ~ly one szereg 
szenie. łeresle ws11ysUdch narodów robowiązan, maiących na ce­

W. M. Mołotow popro9ił u­
czestników konferencji. aby 
wypowiedzieli swą opinię na 
ten temat. 

Przewodniczący delegacji 
Polskiej Rzeczypospolitej Lu­
dowej, J . Cyrankiewicz, po­
parł propozycję, by konferen­
cja odbyła się z udziałem re­
prezentowanych na niej 
państw. Wyraził on uadzieję, 
że konferencja rozwląże 11to­
jące przed nią zadani.a. W i• 
mieniu delegacji czechosło­
wackiej V. Siroky oświa<t· 
czy!, że zwołanie konferencji 
krajów europejskich w spra· 

I wie stworzenia systemu bez· 

I pieczeństwa zbiorowego w 
Europie jest w najwyższym 

I stopniu konieczne w związku 
z wywieranym przez mocar­
stwa zachodnie naciskiem w 
celu przyspieszenia ratyfika­
cji układów paryskich Dlate­
go też delegacja czechosło­
wacka uważa za zupełnie u­
zasadnioną propozycję dele­
gacji radzieckiej o konleczno· 
ści odbyci.a tej konferencji z 
udziałem delegacji, które na 
nią przybyły. 

Przedstawiciele delegacji 
Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej. Węgierskiej Re­
publiki Ludowej. Bu.łgarskiej 
Republiki Ludowej, Albań· 

prasnwch bezpieczeńatwa 1 lu dopomożenie radom naro­
pokoJu. dowym w walce o szybsze po. 

Skoro Jednak neteg rządów prawienie _warunków .kom~­
nle uważało za możliwe wsjąć nalnych miasta. Zobowiązania 
dział taki j konferencji te .są realiZ?wane. Dziesiątki 

u u w e ' tysięcy łodzian, zwłaszcza na 
rzlłd Polskiej Rzeczypospoll- przedmieściach, biorą udziat 
teJ Ludowej uważa za konie- w naiprawianiu nawierzchni 
ozne, aby w teJ nowej 11ytua- ulic i chodników, pomagają 
cjl, w obllczu planowanej Po· przy remontach domów, tro­
śplesznie rałyflkac;li układów szczą się o podniesienie wy­
parysklch I związanej 111 nimi glądu estetycznego miasta. 

remlłltaryzacJI Niemiec aa- Ten niewątpliwy dorobek 
chodnlch, odby~ konferencję kampanii wyborczej mu&imy 
w gronie państw tu przyby. utrwalić - oświadczył na za. 
łych, czujących się odpowie- kończenie ob. Górtowski. 
dzlalny_ml za sprawę pokoju 1 Po wyborach nasi agitatorzy 
bezpieczeństwa, wspólnie na- powinni być nad.al łącznika-

mi między radami narodowy­
radzló się nad Pl'Zf!dsięwzłę· mi a społeczeństwem, powin­
clem przez państwa takich no- ni mobilizować najszersze rze­
wych grodków, które okażą sze ludności do wspó!,pracy z 
alę konieczne dla zapewnienia radami w celu pełnej reallza­
obrony naszych państw przed cji zadań, które sobie nakre­
nłebezplecaeństwem wyrasta- śliiiśmy w Programie Wybor­
Jącym a uzbrojenia Niemiec. czym ŁK FN. 

blaterro delegacja polska W dyskusji nad wyg!o~ 
POPlera oalkowlcie propozycję nymi referatami zabierało 
rz41fu radzieckiego, wYrażon• głos wielu aktywistów Frontu „ Narodowego. 
przez ministra Mołotowa, w 
sprawie odbycia konferencji Ob. Larnrpe, przewodniczący 
w cronle państw młłująeycb DK FN-Polesoie, podzielił się z 
pokój, przybyłych na konfe- zebranymi doświadczeniami z 

pracy tego komitetu. Na Po­
rencję. Polska delegacja po- Jesiu odbyły si ę 592 zebranLa 
dziela równleł pogląd mini- sąsiedzkie z udziałem ponad 
sfra Mołotowa, te ta konfe· 44 tysięcy osób. Agita·torzy 
rencJa spełni swoje sadanla. prowadzili rozmowy z ludźmi, 

intererowali się ich bolączka­
mi i interweniowali w wielu 
sprawach w Prezydium DRN. 
Na każdym zebraniu mówiono 
o sytuacji międzynarodowej. 
Nota radziecka w &prawie 
zwołania konferencjj ogólno­
europejskiej znalazła żywy 
oddźwięk. Wiele osób na ze­
braniach sąsiedzkich prosiiło 
agitatorów o szerokie omó• 
wienie tych spraw. 

Profesor Akademii Medycz„ 
nej, dr Dybowski, zabieraj:ąa 
głos w dyskusji, zwrócił slit 
do aktywistów Frontu Naro­
dowego, aby agitację przed­
wyborczą bardziej wiązałi 1 
obecną sytuacją międzynaro­
dową, z naszą walką o pokój 
i wzmocnienie sił ojczyzny, 
Mówił on, że społeczeństwo 
Łodzii. z · oburzeniem śled-z;i 
f<l!kt twwzenia prze<!: imperia„ 
listów nowego Wehrm.a<:htu, 
opartego na hitlerowskieh 
wzorach. - Stup!'ocentowy u­
dział w wyboraeh do rad na­
rodowych - oświadczył dr. 
Dybowski - to nasza odpo­
wiedź na zakusy imperiali­
stów, to jeszcze jeden dowód 
jedności mdralno - polityci:­
nej naszego narodu zjedno• 
czonego we Froncie Narodo. 
wym. 

- W kampanii wyborczej 
mamy niewątpliwe osiągnię­
cJa - mówi! wiceprzewodni­
czący LK FN, tow. Daniłowicz 
- powinniśmy jednak do­
strzegać braki, analiwwać je 
i usuwać. Wiemy, że oprócll 
dobrze zorganizowanych ze­
brań z mieszkańcami były t 
zebrania, na któryi:h agitato.. 
rzy nie potrafili nawiązać St?r• 

dec:mej więzi z ludnością, nie 
potrafili wytrumaczyć istnie­
jących jeszcze trudnośc i. Nie 
interesowali się codziennymil 
Q<>l-czkami ludi:i pracy. _Bylo1 
tó wYnikiem słabej pracy po­
litycznej n iektQrych tereno­
'wycil komitetów FN, słaibej 
pracy z: a~itatoramL Do. 5 gru. 
dni.a pozostało zaledwie kilka 
dnL Ten krótki okres trzeba 
wykorzystać na maksymalne 
rozszerzenie i zmobili.wwani• 
aktywu Frontu Narodowego, 
na przeprowadzanie wielu 
rozmów z ludźmi. Dzień wy­
borów będzie egzaminem 
działalności aktywu Frontu 
Narodowego i egzaminem doj~ 
rzałości społeczeństwa łódz..; 
kiego. Powszechny, stupro-. 
centowy udział ludności na­
szego miasta w wyborach do 
rad narodowych będzie naj­
lepszym zadokumentowaruiem 
jedności naszego społeczeń­
stwa, całego narodu, podkreśli 
silę naszego państwa ludowe­
go, ~ niezłomną wolę ~ 
koju. 

--------------------+ ferencji, ale również profeso­
rów, asystentów I studentów 
PŁ. Zwiedzili ją również wy­
idadowcy średnich szkół te­
chnicznych, z którrmi przy tej 
okazji profesorowie Politechnl· 
kl Łódzkie) nawiązali bliższy 

kontakt. 

bezpieczeńs • zespolić swe sUy i znacznie je 
wzmóc na \ .-atyftka.cjl i wprowadzenia w życie 

Dyskusję podsumował prze.; 
wodniczący ŁK FN, rektoir 
Klimek. - Odbyliśmy już set­
ki zebrań przedwyborczych, 
rozmawialiśmy z wielotysięcz-, 
ną rzeszą wyborców, z robot°' 
nikami, pracownikami umy­
słowymi, z kobietami i mło­
dzieżą - mówił rektor Kli­
mek. - W czasie tych zebrali 
uwidocmił się wielkd entu­
zjazm mieszkańców Lodzi,' 
manifestujących swe popar­
cie dla realizacji Program11 
Wyborczego. ZmO'bilizowaLiś­
my potężną armię agitatorów. 
Tych kilka dni, dzielących naa 
od dnia wyborów, powinniśmy 
wykorzystać na uświadomie- · 
nie całemu społeczeństwu 
łódzkiemu, że i;tuprocentowy 
udział w wyborach t.o nasza. 
patriotyczna powinność, to 
najlepsze zadokumentowani• 
pełnego poparcia dla Progra­
mu Wyborczego, który na 

--------------------------------------------------------------------------., Pierwszy plan wysuwa trosk„ 

W Wytwórni Materiałów 

Dgniotrwalych w Chrzanowie 

Uruchomienie 
nowoczesnej prasy 

obrotowe.; 
KRAKÓW, 29. 11, 

W Wytwórni Materiałów 
Ogniotrwałych w Chrzanowie 
włączona została w tych 
dniach do produkcji druga już 
w tym półroczu nowoczesna 
prasa obrotowa, którą otrzy­
maliśmy z Niemieckiej Repu­
bliki Demokratycznej. 

Wysokosprawny ten agregat 
posiada o blisko I O proc. więk­
szą zdolność produkcyjną od 
dotychczas pracującej starej 
prasy obrotowej. Wszystkie 
niemal czynności są zautoma­
tyzowane I zmechanizowane. 

Nowa prasa obrotowa wpły­
nie na zwiększenie jakości 
produkowanych wyrobów 
krzemionkowych, które uży. 
wane są m. in. do tzw. wymu· 
rówki pieców w hutnictwie, 

układów pan "'· W tym celu trzeba należycie przygoto· 
wali zasto&owanie takich środków wzmocnienia obronności, 
które odpowia~alyby obecnej sytuacji. Wymaga. to od 
państw - uczestników obecnej konferencjt - podjęci& 
wspólnych kroków w dziedzinie orga.nlzacji sił zbrojnych 
oraz lob dowództwa., J&k również innych kroków, aby sku­
tecznie ochroni6 pokojową pracę naszych narodów, zagwa-

rantow&ć nietykalność Ich 
-----------------------------------, granic i zapewnić obronę przed 
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ZPB im. Marchlewskiego ·że '!~~o~:~~~':e :::::!' k~~= , 
przodującym zakładem 

w przemyśle wl6kienniczy~ 
Decyzją CRZZ sztandar przechodni, miano przodują­

cego zakładu w przemyśli' włókienniczym I wv~oka ua­
groda plenlę7na za najlepsze 011ll\111Dięcla produkcyjne w 
trzecim kwartale br.-przyznane zostały załodze Z&lda­
dów Przemysłu Bawełnianego Im. Marchlewskiego. 

Tak więc ZPB Im. Marchlewskiego jut po raz drugi 
w roku 1954, a po ra7 nóstJ w cląau dwóch ostatnirh 
lal zdob,vwają sztandar przechodni CRZZ I 1.aszczytnr 
miano przodującego zakładu w przemyśle włókienni­
czym. 

Z okazji tego nowego wyró:l:nlenla tyczymy dzielnej 
załodze Zakładów Im. Marchlewskiego nowych osiągnięć 
w wake o wytszą I leps7.I\ produkcJ~, o 'dalsze obniżenie 
kosztów włunych. 

UłlłlllllUUUIHUlllllUlflllllllllłll•UMUllłllllHIU•lft1•Ulll1tn1t1nut111un1u1tntt1tltUllUllUlłlllltl 

ferencja krajów europejskich 
stanie się niewątpliwie waż­
nym etapem na drodze do 
stworzeni& systemu bezpie­
czeństwa. zblorow~go w Euro­
pie - systemu, który, p0op1irty 
przez na.rody Europy i całego 

świat.a, będzie miał pierwszo­
rzędne znaczenie dl& zapoble­
żcnia nowej wojnie śwl&to­

wej. 

W zakończeniu w. M. Mo­
łotow wyra.ził przekonanie, że 
moskiewska konferencja kra­
jów europejskich w sprawłe 

zapewnienia pokoju i bezpie­
czeństwa w Europie chlubnie 
wykona postawione przed nią j 
za.dania. 

W hucie im. Lenina rozpoczęła pracę li bateria koksownicza 

Uruchomienie II baterii koksowniczej umożliwi podwojenie produkcji koksu 
cowego w hucie im. Lenina. 

NA. ZDJĘCIU; 1ragmeni kokilowni. 

6 człowiek.a pracy, o :z.aspoko-
jenie jego potrzeb bytowych, 
kulturalnych i gospodarczych.' 

Na zakończenie obrad roz­
szerzone plenum Łódzkiego 

Komitetu Frontu Narodowego 
zaltwierdrifo projekt apelu, 
który wystosowany będzie do . 
mieszkańców ŁodzL Apel ten 
wzywa wyborców z terenu 
naszego miasta do powszęch· 
nego udziału w wyborach, a 
tym samym do zamanifesto­
wania jednołci całego na.rodu, 
skupionego pod ~tandarami 
Frontu Narodowego, 

Komunikat 
l6dzkle10 Ośrodka 

Szkoleala PartyJ1e11 
Zawiadamiamy wnyat­

kłch prelegentów Kł. i KD 
PZPR, że punkt konsulta­
cyjny dla omówienia refe· 
ratów I uzyskania pomocy 
w przygotowaniu się de:. 
wY•tąplel'i jest czynny w 
Łódllklm Ośrodkll Szkole­
nia Pariy;fnel'o. ·ul. Trau­
piła 1, codziennie od 
l'odZ, 15 - 18. 



STR. 2 

Zapewnienie pokoju 
i bezpieczeństwa w Europie 

Arty ku~ dziennika „Prawda" 
·· Artykuł wstępny „Prawdf" z 29 bm. poświęcony jest roitiloczynaJącej się w Moskwie 
konferencji krajów europe~klch. W artykule tym czytamy: 

Rozpoc-z;ynająca się 29 listo· szybkim tempie zwiększyć licz­
pada w Moskwie konferencja bę swych formacji wojsko­
krajów europejskich w spra- wych. 

szej ojczyzmy - Moskwy. Nie 
ma ż.ądań bliż.szyoh rouądko· 
wi i sercom.i~?.' radzieckich 
niż żądanie zapewnienia poko­
ju, przyjaźni i be2lPieczeństwa 
narodów. Dlatego też ludzie ra. 
dzieccy z całegC1 serca życzą 

powodzenia konferencji lo:a­
jów europejski<'h w sprawie 
zapewnienia p..lk()ju 1 bezpie­
czeństwa w Europie. 

m:os ROBOTNICZY 

Polscy profesorowie prawa 
protestują przeciw próbie 
delegalizacji KPD 

WARSZAWA, !9. IL 
W 1włĄ1ku 1 to11ząc1111 1lę w Karlsruhe procesem p!'leclwko Komunistycznej Partii 

Niemiec - polscy proresorowlfl prawa wystoBOwali do przewodniczącego Federalnqo 
Trybunału Konstytucyjnego depeszę, która słosl m. In.: 

„My, niżej podpisani, uwa­
żamy za nasz obowiązek wy­
razić stanowczy protest wobec 
odbywającl'go się w tej chwili 
proceifu w Karlsruhe. Proces 
ttlJI uważamy za próbę for­
malno-prawnego zakazu dzia~ 

lalnoścl partii komunistycznej demil Nauk., prof. dr Witold 
w Niemczech zachodnich, Czachórski - dziekan Wydz. 
Dziś, gdy wysiłki wszystkich 
n11.rodów Europy skierowane PnLwa Uniw. Warsz., prot dr 

wie zapewnienia pokoju ! bez- Stalo się rzeczą oczywistą, 
pieczeństwa ·w Europie jest :l:e dalsze mvlekanie ze zwola­
wynikiem całego rozwoju s.to- niem konferencji w sprawie 
sunków międzynarodowych w b~piecz.eństwa ew·opejskiego 
ostatnim okresie. Okres ten - jest niemożliwe. W nocie z 
cechuje nieu3tanna walka 13 Us-topada i.cząt! radziecki za­
Zw-iązjrn Radzieckiego o stwo- prąponO>Wał zwołanie takiej 
rzenie systemu bezpieczeństwa konferencji w dniu 29 liJilopa­
zbiorowego w Europie. da. Do propozycji tej przyłą· 

Na berlińskiej konterenoj!. czyly sii: także rządy Pols.kiej 
r-~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

s4 na utrwalenie pokoju, na Mańfred Laeh1 - profesor 
współpracę, by zapob!ec nie- Prawa Międzynarodowego 

be?Jpieczeństwu nowej wojny, Uniw. warsz„ prof. dr Stanl­
ustanowienie zakazu działal-
ności part.ii, która walczy 0 sław Emil Rappaporl - pro-

ministrów spraw z.agranicz- Rzeczypospo!iitej Ludowei i Moskwa pokój i prawa narodu nie- fesor Wydz. rrawr, Uniw. 
mieckiego, byłoby rzeczą szcze- Lódzkiego, wiceprezes Mię­
gólnie szkodliwą. Do~wiadcze- dzynarodowego Stowanysze­
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NIEMCY ZACHODNIE 
Wzrasta opór mas 
przeciwko antynarodowej polityce Adenauera 

Po1t7aŻna porażka 
adenauerowskiej partii 

w wyborach do Landtagów 
w Hesji i Bawarii 

W niedzielę, 28 llstopada, odbyły się wybory •o 
Landtagów (parlamentów krajowych): Hesji I BawarlL 
Dowiodły one spotęgowania się opozycyjnych naatrc>. 
jów przeciwko rządowi Adenauera I Jego polityce remillta­
ry~3cjl Niemiec zachodnich. świadczy o tym stosunek cio­
sów oddanych na. poszczególne strc.nnictwa w porównaniu 
z wyborami do Bundestagu . • Jedynie wskutek antydemokra­
tycznych postanowień ordynacji wyborczej, które wyszły na 
korzyić stronnictwu Adenauera i sprzymierzonych z nim 
ui:ru:mwań, wyniki te nie znajdują nl\leżytego wyrazu w 
podziale mandatów. nych czterech mocairstw zwlą- Republik! Cl!lechos.lowac,kiej, z 

zek Radziecki złożył propozy· którymi rząd radziecki odbył 
cję zawarcia ogólnoeuropej- odpowiednie konsultacje. 
skiego układu w sprawie za· Prócz Pol~kl ! Czechoslowacji 
pewnienia bezpieczeń~twa zgoqę na wzięcie udziału w 
zbiorowego w Europie. Pod- konferencjj wyraziły: Albania, 
stawą złożonego przez Zwią- Bułgaria, Węgry, Niemiecka 
zek Radziecki projektu układu Republika Demokratyowa 
była myśl o kol'lieczności za- Rumunia. 

Przyjęcie w ambasadzie 
Federacyjnej Ludowe.i 
Republiki Jugosławii 

nie historii . wskazuje, że de- nia Prawa Karnego, prot. dr W Hesji partia Adenauera wadzenia rokowań między 

legalizacja partii walczącej Cezary Berezowski _ profesor - CDU straciła w porówna- czterema mocarstwami w 
w obronie praw I Interesów Prawa Międzynarodowego niu z wyborami do Bundesta- sprawie pokojowego zjedno~ 
ludu pracującego prowadzi do Uniw. Warsz., prof. dr Remi- I gu w 1953 roku 245 tysięcy czenia Niemiec - uzyskała o 

głosów, tj. jedną czwartą. 202 tysiące głosów więcej n~ 
faszyzacji życia politycznego głusz Bierzanck - profesor I Partia socjaldemokra·tycma w 1953 roku, zdobyWając 42, s 
i prześladowań wewnątrz kra- Prawa Międzynarodowego ! (SPD), której przewodrniczący proc. ogólnej Hczby głosów. 

pewnienia bezpieczeństwa Rząd Chińskiej Republiki 
iiblorowego w s~ali ogólnoeu- Ludowej zg·od:ził Ilię na wysła· 
ropejskiej wspólnym wysil· nie ~ego obserwatora na tę 
k lem wszY$tkii:h pańsiw eu· konferencję. Jeśli chodZi orzą­
ropejskich; niezależnie od Ich dy krajów zachodnich, to nie­
ustroju społec-z;nego, które &pośr~ n;c)l odmówiły 

ll8 bm. ambasador Federacyjnej Ludowej Republiki Jugo-
1lawll w ZSRR D. Wldlcz wydał przyjęcle 1 okazjł święta 

ju I do awantur na arenie Uniw. Lódzkiego. Ollenhauer w ostatnich tygo- Komunistyczna Partia NJe• 
międzynarodowej. Apelujemy dniach domagał si~ przepro- miec (KPD), mimo terroru 

narodowego Jurosławll - Dnia Republiki. / o to, by prawo I ustawy nie ----------------------------• rozpętanego pr.zeciwko niej przez władze bońskie, uzy-

Składając swe propozycje P<>d tym lub Innym pretek­
Związek Radziecki wychodził stem wzięcia udziału w kon­
iz; założenia, że stworzenie ta• ferencji, inne zaś, w tym USA, 
kiego ogólnoeuropejskiego IYh Anglia, Francja i inni uczest­
temu położyłoby kres tw•>ne- nicy bloku atlantyckiego, do· 
niu \V Europie przeciw,;taw- tychozas · nie odpowied7.lały 
nych 90bie militarnych ugru- na notę radziecką 1. 13 listo· 
powań państw, usunęłoby tym pada. 

W przyjęciu wzięli udział: Najwy:l:llUj ZSRR W. T. La­
przywódcy Kornuni9tycznej cie, sekretarz Prezydium Ra­
Partii Związku Radzieclnegu dy Nadwyższej ZSRR N. M. 
i kierownicy rządu ZSRR: N. Pieaow, minister Kultury 
A. Bulganln, .N. S. ChruS'Z- ZSRR G. F. Aleksandrow, 
OZQW, G. M. Malenkow, W. Marszałek Związku Radziec­
M. Mołotow, M. Z. Saburow, kiego G. K. Zu:tow, redaktoc 
przewodniczący Rady Zwiąi· naozelny dziennika „Prawda" 
ku Rady Najwyższej ZSRR D. T. Szepiłow, za&tępca mi~­
A. P. Wołkow, przewodniczą- tra Spraw Zagranic'.rnych 
cy Rady Narodowości Ra<ly ZSRR W. A. Zor in, członko-

utrudniaty działalności Komu- Koplen1·g demaskule skala o 20 tys. głosów więcej 
nlstycznej Partii Niemiec, par- ni:1. w wyborach do Bundesta-
tll słutącej patriotycznym in- gu, zwiększając swój stan po-

d I I kl 
siadania z 2,2, proc. do 3,ł 

teresom naro u n em ee ego bJ d d • d A • • proc. ogólnej hczby głosów. 
I sprawie pokoju", Q U flą Q pOWJe Ź UStrJl Konsekwentnie walczący o 

Pror. dr Jan Wasilkowski _ pokojowe zjednoczenie Nie-o 

t d ZSRR miec Związek Niemców, 
przewodniczący Komllelu Na- na no ę rzą U który w czasie wyborów do 
uk Prawnych Polskiej Aka· Bundestagu nie „wysunął w 
drmll Nauk, pror. dr Jerzy Deputowany do parlamentu 1 rr.mlenla „austriackiej opo- Hesji swych kandydatów, zda. 

samym najwafalejsze źródła Tak więc niez!(t'abne wykrę­
~ostrzenia się stosunków mię· ty i zastrzeżenia kół rządzą­
dzy państwami, wrogości i cych mocarstw zac)1odnich 
wzajemnego braku iaufanla. świadczą jedynie o ich dątenlu 
Rtąd radziecki podkreślił, że do uchylenia się w tej decydu· 
.stworzenie systemu bezpie- jącej chwili od omawiani« pro­
czeńslwa zbi<>rowego w Euro- blemów pokoju i bel'lpieczeń­
pie stałoby się doniosłym kro- stwa w Europie, do zapewnle­
kiem na drodze do zjednocze- nia sobie wolnej ręki w reali­
nia Niemiec, albowiem m-zett- :i.owaniu planó• ... · utworzenia 
nikami tego systemu mogłyby sojuszu militarnego niektórych 
się stać początkowo zarówno państw europejskich wraz z 
Niemiecka Republika Demo- uzbrojonymi od'1ll'ł:owcami 1.a­
kratyczna, jak i NiEmiecka Re- chodnio - niemieckimi, co po· 
publika Federalna, a nutęp- tęguje niebezpieczeństwo no· 
nie - zjoonoczone, miłując• wej wojny. 

wie kolegium Minlstenitw<J Jodłowski - profesor Wydz. zycji ludowej", przewodniczący Komunl11tycznej Partii j\ustrli, był ponad 12 t~1s. głosów. 
Johann Kop!enlg, przemawiając na zebraniu w dzlC'łnicy Wie- FDP - partia wchodząca w 

-Rząd Chiń,skiej 

Republiki Ludowej 
odrzucił notę 
amerykańską 

Spraw Zagranicznych ZSRR 
M. W. Zimianin I L. F. Ili!· 
czow, pm;ewodnlczący zarzą­
du Wszechzwiązkowego Ko­
mitetu Lączności Kulturalnej , 
z Zagranicą A. I. Deni!lOW, 
komendarut mlal'lta Mosikwy, 
gen. I. S. Kolesnikow, pra<'ow­
nlcy M!nisiterstwa Spraw Za­
granicznych ZSRR oraz przed 
stawiclele świata kulturalne­
au. 

Prawa Uniw. Wartz., prezes t 1 6 d skład koa11·~J· 1· bon'skiej dnia, Lieslnc, pot(p!I stanowisko nl\dU aus r acklego, kt ry air ~ 
Zn:eezenla Prawników Pol- negatywną odpowiecli na notę rządu radzieckiego 1 13 listo- wskutek tego, t.e w ostatnich 
sklch, prof. dr Rafał Tauben- pada br. tygodniach krytykowała poll-
schlag profesor Uniw. tykę Adenauera, zdobyła nie--

Rząd austriacki _- powie- świadczeniu deputo'Yłanych o- co więcej głosów niż w 1933 
Warsz., prof. dr Stefan Roz- dział Koplenig - odmówił pozycji ludowej, którzy do- roku. Porażkę poniosła faazy• 
maryn profeaor Wydz. wzięcia udziału w konferencji magal! się udziału Austrii w stowska DP (Deutsche Partei), 
Prawa Uniw. Warsz., c'lllonek proponowanej przez rząd ra- tej konferen~j!. która straciła przeszło połow• 
koreepondent Polskie.I Akade- dziecki, która dałaby Austrii Rząd w swej odpowiedz! u· głosów, uzysku.i~c zaledwie 
mil Nauk, prof. dr Stanisław wspaniałą okazję do wniesie- siłował zamaskować !akt, że ~iv. proc. ogólnej liczby &la-

nia swego wkładu w dzieło woli on remilitaryzację N!e-

Jak donosi .Aigencja Nowych 
Chin, brytyjski charge d'affai­
res w Pekinie, H. Treve!yan, 
pr71słał 27 bm. zastępcy mini­
stra Spraw Zagranicznych 
Chińskiej Republiki Ludowej 
Czang Han-tu list, z.ałącz.ając 
notę rządu amerykańskiego. W 
nocie tej rząd amerykafu;ld 
protestuje przeciwko wyrokom 
wydanym przez na.JwYższy sąd 
wojskowy ChRL w dwóch pro­
ces.ach si.piegów amerykan­
skich. 

Przyjęcie upłynęło w 
decznej atmosferze. 

ser-
SllwJńskl - profesor Wydz. pokojowego rozwoju Europy. miec zachodnich zamiast au- W Bawarii partia ademme­
Prawa Uniw. Warsz., członek Rząd odrzucił przy tym wszy- striacklego traktatu państwo- rowska zdobyła 38 proc. ogól4 

• korespondent Polskiej Aka- stkie argumenty zawarte w ~- I f i A t · · nej liczby głosów, podczas wego wyco an a z us m guy w 1953 r. miała 47,9 
wojs1'; okupacyjnych. Oświad- [)1oc., tj. straciła t/• głosów; 
ci:enle rządu, iż .gotów jest SPD powiększyła 1wój 1tan 
wyzyskać wszelki\ możliw\ll.C posiadania i 23,3 proc. do 28,1 
dla osiągnięcia w pełni wo!. proc; równlet KPD otrzymała 
noścl I niezależności AuBtr!i znacznie więcej głosów nit w 
jest całkowicie sprzeczne z wyborach do Bundestagu. 

pokój demokraty~ne Niemcy. w tych warunkach b~zle 
Jedn.ąkże propozycje ZSRR nie rzeczą zupełnie caturaln~. o 
i;potkały iię na. konferencji ile miłujące pokój narody eu­
berlińs·kiej z poparciem mo· ropejskle uznają się za zmu­
carstw :i.achodn:ch. .gr.one do podjęcia nowych kro· 

Po konferencji ren~kl~, ków w celu zapewnienia swe­
która wykai:ała, iż rol<;owania go bezpiecieństwa. 
między zainteresowanym! pań· Konferencja krajów euro­
&twami mogą w określe>nych pejskich rozpoczyna swe obra· 
warunkach być uwieńc~one dy. Nie ma żadnych wątpl!­
porozm:nienlem odpowiadają. w~i, że w nowych warun· 
cym interesom narodów dą- kach wymagających z.astoso· 
tącyoh do :rokoju ! bezpje- wania pilnych środków w celu 
a:eństwa - Związek Radzie<:· zapewnienia pokoju I betple­
kl złożył 24 lipca nową, donlo- czeństwa w Europie, konferen­
słą propozycję: zwołania kon· cja ta stanie iiię doniosłym eta­
ferencji wszyS>tk1th państw e- pem na drodze do rozwiązania 
uropejskich, a takźe USA z tego historycznego zada,nia. 
udziałem obserwatorów ze Opinia radziecka gorąco wl· 
strony Chińskiej Republiki ta uczestników konferencji, 
Ludowej - w sprawie stwo· którzy przybyli do s.tolicy na­
rzenia systemu bezpieezeństwa 
r;biorowego w EurOIJ)ie. W 10 
dni późnlej rząd radz.ieckl znop 
wu powrócił <:to sprawy zwo• 
łania konterencji wseystki>eh 
państw europejsiklch. W &wym 

· oświadczeniu i 4 s.ierpnla 

W obu wypadkach udowod­
niono oskarż.onym dywersyjną 
działalność zagrażają<:ą bezpie­
czeństwu Chin. 
Rząd Chińskiej Republiki 

I 
Ludowej odrzucił notę rządu 
amerykańskiego I zwrócił ją 
brytyjskiemu charge d'affaires 

stwierdzil on, że byłoby rze· 
czą pożyteczną, aby rządy 
Francji, Anglil, USA i ZSRR 
omówiły w trybie wstępnym 

zaga~nienie zwołania te&o ro­
dzaju konferencji oraz &prawę 
posunięć, kt"!ę przyczyniłyby 
się do jej powodzenia. W tym 
celu rząd radziecki zapropo· 
nował, aby w sJerpruu lub 
·wrześniu br. odbyła &ię !wn­
fercncja mini~trów spraw za• 
granicznych Frane}i. - An&lii. 
USA i z:;RR. 

Pięć prawd 
Jeleniej Góry z 

25. XI. 1954 r. u zbiegu „Granic Przy1aźni" !qcząc11ch narody po!sk!, niemiecki l czecho­
slowacki - w le!eniej Górze - odbyla się potężna w~pó!na manifestacja, u, czasie któ­
re; 600 mlodych Polaków. Niemców i Czecho:. towalców do!qcz11to swój glos do glosu lu-

dów Europy protestując11ch przeciwko układom z Lond11nu i Paryża. 

Jednak Stany ZjednOC7.0lle, . 
Anglia i Francja odrzuciły 
również I tę propozycją ra· 
dtiecką. Więcej nawet, na 
konferencjach w Londynie i 
Paryżu przedstawiciele USA. 
Anglii I Francji i niektórych 
innych krajów zachodnich o­
pracowali i podpiaali układy 
o uzbrojeniu N:emiec 1achod· 
nich, włączeniu ich do bloku 
północno - atlantyckiego. 

Podczas gdy w Paryżu od· 
bywały się separatystyczne 
narady, rząd rad'Z'ieeki w swej 
nocie z 23 października zapro­
I'Onował zwołanie w llstopa• 
dzie br. konferencji ministrów 
11praw zagranicznych Francji, 
Anglii, USA i ZSRR. Lecz mo­
carstwa zachodnie uporc-z;ywle 
odmawiały podjęcia jaklchkol· 
wiek kroków w kierunku przy­
gotowania ogólnoeuropejuieJ 
konferenoji w Soprawie stwo­
rzenia systemu bezpieczeń• 
&twa zbiorowego w Europie. 
Po podpisaniu układów p;u-ys­
kich politycy zachodni, a prze• 
de wszystkim mężowie stanu 
USA, zaczęli wn.elklmJ sposo· 
bami popędzać parlamenty 
krajów zachodnlo • europej­
sk.lch, aby ratyfikowały te u• 
kłady - osiągnęli oni to, :l:e w 
szeregu krajów debaty parla­
mentarne nad ratyfikacją u• 
kładów paryskkh zostały wy• 
11maczone na najbliższe termi­
ny. 

~srzystko to W"Zmagało sa• 
niepokojenie najszernych kół 
opinii publicz:nej, która iluszj 
nie zrozumiała, te ratyfikacja 
układów londyńskich I pary11-
kich dałaby o&tatecznle wolną 
rękę odwetowcom nlemleckl:n. 
Siły zbrojne Niemiec z:achod· 
nich uzys>kałyby mo:l:ność dys­
ponowania bronhł atomow•· 
Militaryści bońscy moallb1 w 

• 

znam rlnbrze Wernera Bertina 
z powieści Ar·nolda Zweiga 

„Młoda kob11!ta i. roku 1914". Pa­
miętam jego szczupłą twarz Q pi­
wnych, pelr:y~h wyinzu . oczach. 
Wiem, ze pr>e~zedtszy ubogą mło­
dość zwolna na biervl zaufania do 
swych zdolnuści. zawz1ęclt> waltzył o 
ich rozwój. Stud1cw-ił prawo, dzieje 
ludzkiej myśli, języki. Po złożeniu 
egzaminu za..:z,ął p• qć: nowel~, je• 
dną powieść, dramaty. I pamiętam, 
-jak pewnego dma spacerował ·powo­
li po pokoju z rękami założonymi 
na plecach. Na biurku leżał nakaz 
stawienia się do woJ~ka, które 
wchłonąć l?'ialo całe jego dotychcza­
sowe ź:trie. Po ~n w t11kim razie 
zdawał egzaml.nv szkolne? Po co 
obijał się siedem lat po uniwersy­
tetach? Władzom, które go wzywały, 
idzie jeQ.ynie o jako tako zdrowego 
człowieka. To. że człowiek ten stu­
diował, pisał, czyniło iO raczej śmie• 
sznym. 

Pytałem, czytając o tym, Bertlna: 
- Dlaczego nie widziateś grożącego 
Ci niebezpi1:1<:zeństwa? Dlaczeg? cho­
dzlsi oto spnkojnie po swym poko­
ju, dlacieł!• jesteś tP I{ bierny wo­
bec tych, którzy w1dui w Tobie tyl­
ko jako tako zdrowe serce, płuca, 
mięśnie? DlRczego - Jak sam pńt­
niej powiesz - w chwili gdy „pn­
p1;lniono najpotworoleJszą niespra­
wiedliwość pls'łłeś dramat, w któ­
rym oddawałeś pokłony rzymskiemu 
generałowi Gnejuszowi Pompeju­
szowi Wielkiemu?", 

Odpowiedział ml stary Kltem z pCI-' 
wleścl Zwelga, mówil\c: „Czekajcie 
tylko panlcte - pnl!roz11 w powie­
trzu w nieokreślonym kierunku 
kiedyś to si~ odmieni, t to w nie­
długim czasie. Wojna chyba ludzi 
czegoś nauczy ... " 

• • • 
Nie tyje jut dawl'lo 'tary KllPm 

z po""ieści Zweiga. Nie dożył 
bqrzl!wych, brzemiennych w wyda· 
rzenia lat, nie zna przemian, jakie 
zas:U;y w Cl.asie miszeeo dziesięclole• 

NA ZDJĘCIU; fragment spotkania mtodzież11. Serdecznie witajq się Wacław Nowak z 
Liberca (CSR) i Janina Ga,jewsko. (Polska!. 

ci11. t<.tedy byłem na spotkaniu 
przedstawicieli młrozil:'ży Polski, 
Czechostowacj1 I całych Niemiec, 
które odbyło się 25 bm. w Jeleniej 
Górze, zaoałt!m sobie pyt11nle: Co też 
uderzyłoby starego Kliema, gdyby 
mógł być na tym jednym z wlelklch 
spotkań w obronie poKQJU? 

Podejdźmy ('lto> t:łn młodej Wery 
Czopelowej z Lidie, zrównanych z 
ziemią przez hitlerowców w 1942 
roku. Wera należała do 87 dzieci z 
Lidie, które wywieziono do Niemiec 
I z których wróciło 18. Wśród roz­
~trzela nych mężczy tn ' Lidie znala­
zło się również nazwisko ojca Wery; 
wśród wywiezionych do Ravenbrueck 
kobiet - nazwisko. jej matki. I oto 
tu, w Jeleniej Góne, widzimy Werę 
w przyjaznej, pełnej zaufania roz­
mowie z młodymi ludźmi z Nie­
mieckiej ąepubli ki Demokratycznei. , 

Rozmówcy Wery - to współcześni 
Bertinowie różnych zawodów i zain­
teresowań. Potrafili oni w pełni zdo­
być jej zaufanie, potrafili swą twór­
czą pukojow14 pracą przekonać ją, 
ie ci, co zburzyli Lidlce t zamordo­
wali jej bliskich, a naród niemiecki, 
to dwie 1ót"le sprawy. Powstanie po­
l<oJowego państwa niemieckiego, 
cieszącego się przyjatnią I zaufa­
niem na iodów - to chyba jedna z 
naJistotniejszych, najważniejszych 
zmian naszego brzemiennego w wy­
darzenia dziesięciolecia. To zarazem 
pierw~za prawd ii, którĄ· wy wieźliś· 
my i Jeleniej Góry, 

ft 07.ej rz.yjmy się teraz za przed• 
st~wicielam1 młodzieży z Nie­

miec 'ach'>dnich. Oto Gustaw, który 
w obawie orzed prześladl'WaniRml 
aden•werowsklej Jll>llcjl· pr?Sl o nie­
podaw11nle ~wego nazwiska. 

Zapytany o ~tosunek młodzieży do 
sprawy rernllltaryzac:-ji Niemiec za­
chcdnit'h, qlczególnle dziś, po podpi­
~aniu ukll.idńw londyńskl<'h I parys­
kich, Gu~tow mówi: - „Niedawno 
zwołany został przez zachndnlo-nle­
miecką partię FDP wie<', na którym 
rirzema wiać miał były aeneral hi tle. 

rowskl, Manteuffel.Wiec jednak nie- Ta pelna jednomyślność mlod7.leży 
odbyt się, ponieważ zebrana na salł różnych krajów i środowisk, to praw­
publlcrność uniemożliwiła wyglosze- d.i trzecia z jeleniogórskiego svotka­
nie przemówienia przet Manteuffla", nia. 
Przerywam Gustawowi, mówiąc, że 
znam tę historię z takiego doniesie­
nia agent'.11 DPA: „Około 80 słucha· 
czy za'łtakowało Manteuffla, który 
musiał schronić się na podium. Usi­
łowali oni usunąć Manteuffle z sali 
siłą. Tylko 1l trudem I przy zastoso• 
waniu palek gumowych udało się 

pollcjl udaremnić pobicie deputowa­
nych FDP". „Tak - mówi Gustaw 
- ale nie wiecie zapewne, że wśród 
tych, kt 5rzy nie dopuścili do wystą­
pienia Manteuffla było na.iwięcej 
wlaśnle nas. młodzieży. Czy trzeba 
o lepszy przykład stosunku młodzie­
ży do prób postawieni.i na nogi neo­
hitlerowsklcgo Wehrmachtu?" 

Sw!adectwo takiej postawy mło­
dych ludzi z Niemiec zachodnich, to 
druga prawda, jaką wynosimy z je­
leniogór&kiego spotkania. 

Erich z Niemiec zachodnich, opo­
wi.ad _. o pracy FDJ w Niemczech za- · 
chodn ich, gdzie organizacja ta zosta­
ła ~delegalizowana przez rząd Ade­
nauera. „Pracujemy w bardzo trud· 
nych warunkach - mówi Ench -
prowadzimy nielegalną robotę„ jeste­
śmy w podziemiu. Wydajemy ulotki 
I pismo „Junges Deutschland". O• 
statnio robimy wszystko, aby wyja~ 
śnić ludziom treść radzieckich pro-­
pozycji w sprawie bezpieczeństwa 
zbiorowego w Europie, is!.\Jtę których 
pragnie zafalszować Adenauer. I ma­
my swój udział w tym, że ludzie za­
czynają myśleć , zaczynają rozumieć, 
ż~ 1ystem bezpieczeństwa zbiorowe­
go - to jedyna droga do zjednocze­
nia Niemiec, (Io zapewnienia pokoju 
w Eu.ropie", 

Po9łuchajmy przemówienia przed~ podobne zdanie można usłyszeć 
stawiciel.kl młodzieży pol- wszędzie. Jakże ważne jest to, 

sklej, warszawskiej studentki Wandy że ludzie widzą realną drogę dl:> te­
Mielcr.arek: „Nie zapominajmy o go, aby bezpiecznie żyło się w na­
tym, że nasze rodzinne miasto, bę- szym europejskim domu! Jasny o­
dące symbolem życia I budowy, jesz- braz tej drogi, to potęż!l<I brol'l. Ta­
cze niedawno było symbolem śmier- ka jest prawda czwarta ze spotkania 
cl i zniszczenia. Nię było w Warsz.a- w Jeleniej Górze. Prawda czwarta. 
wie domu, który by nie nosił na so- mówiąca o tym, że w n.aszym dzie• 
ble piętna okropności wojennych, sięcioleciu sprawdziły się słowa 
nie było rodziny, która nie oplakiwa- Kliema sprzed wielu lat: Czekajcie 
laby kogoś blisk iego, zamordowane- t:vlko, panicze, kiedyś to się odmie­
go przez faszystów. Dl3tego w na- ni! 
S7-Ym mieście nie ma czlowieka, któ-
ry by nie kochał pokoju, nie niena~ 
widzi! wojny i faszyzmu ... " 

Co sądzą o tych słowach, będących 
zdaniem całego narodu 'polskiego, 
studenci teologii z Czechosłowacji, 
młodzi naukowcy z NRD, robotnicy 
z Niemiec zachodnich? Wszyscy mó­
wią zgodnie: Jesteśmy przeciwko 
nowej wojnie. przeciwko remilitary­

• • • 
Po zakończeniu obrad w sal! jele­

nlogóI;llkiego teatru wystąpił nasz 
zespół „Sląsk". Młode, !kupione 
twane rozjaśnll uśmiech. Myślę, ze 
był to jesz<'ze 1eden argument na 

zacji Niemiec zachodnich, przeriwko · rzecz !<Zczęśliwej młodości, na rze-.·1 
układom z Londynu i P;iryża . Nasz pokoju, A więc - prawda piątal 
glos mus.I być usłyszany , zrobimy 
wszystko, aby zapewnić trwały po-. I 
kóH . - - ' :w. z., 

jego polityką. 
Co uczynił rząd? Wysła.ł on 

' do Stanów Zjednoczonych 
kanclerr.a federalnego Raaba, 
który jednak nie powiedział 
ani słowa, iż rząd uważa za 
konieczne odbycie rokowań 
albo konferencji w celu osia· 
bienla napięc ia w sytuacji 
międzynarodowej I zapewnie­
nia pokoju - jak mówi o tym 
w swej odpowiedzi na notę 
radziecką Rząd Stanów Zjed­
noczonych w osobie sekreta­
rz.a stanu DulleS<1 oświadczy/ 
zupełnie jawnie, że zamier;;a 
wszcząć rokowania ze Związ­
kiem Radzieckim po ratytika­
cji układów w sprawie rem'.­
litaryzacji Niemiec zachod­
nich. Raab nie zaprotestował 
przeciwko temu, nie oświad­
czył, że tym samym rezygnu­
je się z rokowań w sprawie 
austriack1ego traktatu pań­
stwowego na rzecz odrodze­
nia militaryzmu niemieckie­
go. Wręcz przeciwnie, poparł 
on bez zastrzeżęń tę politykę. 
Dając negaty\l\'Ilą odpowiedź 

stwlerdził Koplenig 
rząd wz!ął na siebie poważną 
odpowiedzialność. Tym sa­
mym też potwierdził on ofi­
cjalnie oświadczenie Raaba w 
Stanach Zjednoczonych, że 

dla rządu austriackiego waż­
niejsze jest wskr1eszenie mi-
litaryzmu niemieckiego 
śmiertelnego wroga suweren­
ności Austrii - aniżeli au· 
striacki traktat państwowy. 

Ukazał się 
nr 11/65 

„Now-ych dróg" 
TRESC1 

Marian Ryblekt - Akt,.,,. 
ność mas - podstawowY wa­
runek dalszego umocnienia 
rad na.rodowych; 

A..- Brzoza I A. Puko - O 
podziale dochodów w spół• 
dzielniach produkcyjnych; 
Mieczysław Ma.rzec - Spra• 

wy rzemiosła i spóldzielczoścJ 
pracy; 

Ryszard Wielburskf_ - Dal­
szy rozwój rolnictwa radziec­
kiego; 
Fr. Mllczek I J. Urbaniak -
Ch;ny wczoraj i dziś; 

Stefan Arski - Na marei• 
nesie wyborów w Stanach 
Zjednoczonych. 

Z ŻYCIA PARTU 
Zc·fia Laszkowsk!I. - Partyj­

na organizacja pow. Sroda w 
walce o umocnienie spóldz.lelnl 
produkcyjnych. 

RECENZJE I BIBLIOGRAFIA 
Bronisław Baczko - Ra­

dziecka monografia o świato­
poglądzie Edwarda Dembow~ 
ski ego. 

Syitnały. 

Opinia publiczna Indii 
potępia cyniczne wys.tąpienie 

Churchilla w Woodford 
Zaniepoko.ienie we Francji 

W prasie Indyjskiej ukazują się liczne komentarze o ośwlad• 
czenlu Churchilla w Woodford. 
Nawiązując do słów Church!lla, lź w 1945 roku myślał on jut 

o uzbrojeniu Niemców do walki przeciwko Armil Radzieckiej 
dziennik .:Anrita Bazar Patri\la" pisze, że „w pewnym sensi~ 
Churchill jest bardziej niż ktokołwit'k odpowied~iałny za 
„zimną wojnę" będącą cha.rakterystyczną cechą 1tosunków 
międzynarodowych w ciągu ostatnich kilku lat", 

„Hindus-tan Standard" okre- zauważyć w wypowiedziach 
śla wypowiedź Churchilla jako tych obserwatorów politycz­
„zdecydowanie nieoględną · '. nych, którzy popierają remlli­
Kto w 1945 roku Pisze taryzację Niemiec z.achodnich. 
dziennik - cieszył się klęską Dziennik „Figaro" zamepo­
Niemiec, ten dzisLaj w związ- kojony jest zwłaszcza sprawą, 
ku z ostatnimi wypowiedziami w jakim stopniu oświadczenie 
Churchilla czuje, iż go oszuka- Churchilla u trudni ratyfikację 
no. Ci, którzy pragną obecnie układów paryskich. Dziennik 
przeciągnąć Niemcy na swą zmuszony jest przyznać, u 
stronę jako sojusznika prze- oświadczenie premiera brytyj­
ciwko Rosji, przeżyją może w s)<iego wywolaiło burzę nieza­
przyszłości największe w swym dowolenia w Anglii. 
życiu rozczarowanie. „Combat" pisze, it rozmyśl-

• • • na szczerość Church i Ila pr:iy-
J akkol wiek prasa paryska nosi szkodę stosunkom między 

zamieściła tylko nieliczne ko- Zachodem i Wschodem. 
mentarze o ostatnim przemó- „France-Soir" podkreśla, te 
wieniu Churchilla w Wood- Churchill w ciągu calej swojej 
ford, można z nich jednak wy- kariery nie był nigdy tak o­
wnioskować, iż francuska o- stro atakowany przez całą pra­
pinia publiczna jest poważnie s41 brytyjską jak obecnie po 
zaniepokojona jego wynurze- swym oświadcl.eniu w Wood• 
niami. Daje siEl to szcze_i:ólrue foi·d. 

I 
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Gospoda'rskie 
rachunki 

W roku bleż~ym na 
konserwacje i remonty 
bieżące budynków szkol­
nych, zakładów wycho­
wawczych i domów dziec­
ka prze-zuaczc•no w budże­
cie Lodzi ponad 12 milio­
nów złotych. 

Przyzwycza.jenl JesteA-
my do 011erowania mlUc­
m~mi, dziesiątka.mi milio­
nów, które wYdatkujemy 
na potrzeby szkolnictwa. 
i oświaty. Nie szc:i:ędzimy 
pieniędzy, aby stworzyć 
naszym dzieciom, rolo-
dziei;y Ja.k najlepsze wa· 
runkl nauki. 

Gdy wchodzini-y do któ­
regoś z nowych gmachów 
szkolnych, cieszą mu czy­
ste, lśniące posadzki do;· 
bowe, przestronne pt~ 

mieszczenia, cieszy nas e­
stetyczny wygląd klas 1 
pokojów, 

A sklj.11 się biorą fundu­
sze na remonty gmachów 
szkolnych, na budowę no­
wych szkół? Skąd się wzię­

ło owe wspomniane już 
12 milicaów złotych? 

Te 12 milionów I dzie­
siątki, setki mi}ionów zło­
tych wydl\tkowanych na. 
sskolnictwo oświatę w 
całym kraju, wypracowu· 
jemy własnymi rękami, 
lny, gospodarze łódzkich 
fabryk, robt•tnicy, techni­
cy i inżynierowie, kobiety 
I młodzie:!:. Te miliony 
wygospodarowują w co­
dziennym trudzie pracy 
śląscy górnicy i hutnicy, 
Pracownicy budowlani, 
me~a.łowcy - ludzie pracy 
11 e&łegG kraJu. 

WalCT.ymy i zwyclęiamJ, 

wygospodarowując milio· 
ny złotych ponadplano­

wych oszc:zęanoścl. - , 
Przyjrzyjmy się -wynl-

kom wykonania. planów 
obniżki kc·sztów własnych 
w III kwartale br. w łdlk11 
zakła.dach bawełnianych. 

Oto na przykład załoga 

ZPB im. l\farehlewsklego 
przekroczyła plan obniżki 
kos:itów własnych o 2.749 
tys. zł, ZPB im. Kunickie­
go o 2.331 tys, zł, ZPB Im. 
Harna.ma o 1.917 tys. zł, 

ZPB . lm. Sawickiej o 1.011 
tJ's. :il, Pabianickich ZPB 
o 4.095 tys. zł. Podsumuj­
my te ponadplanowe o­
szczędności, a otrzymamy 
sumę przeszło 12 milionów 
iłolych. 

Jest to częś~ wkładu ty­
sięcy wlóknlarzy w walkę 
o dalsze podniesienie sto­
py życic•wej mas pracują­
cych, dowód konkretnego 
udziału w realizacji zadań, 
które stawia pned · nami 
Program Wyborczy Frontu 
Narodowego. 

Stały postęp techniczriy Wybory do rad narodowych· 
warunkiem peb;1ego wykonania są powszechne 

zadań produkcyjnych 
Warunkiem pomyśLne.go wy· 

konania zadań osta.tniego ro­
ku Planu 6-letniego, jak rów· 
nie-i. lat następnych jest, zgo­
dnie z podstawowym prawem 
socjalizmu, nieustanny rozwój 
produ<kcji na bazie najwyższej 
techniki. Co to oznacza? Zna­
czy to, że musimy nieprze­
rwanie udoskonalać wszelkie 
p rocesy produkcy ine tak od 
strony techniczmej, jak i or· 
ganizacyjnej, wprowadzać no· 
we, cara.z lepsze formy i me­
tody pracy, modernizować 
pa.rk maszynowy, słowem -
dbać o stały i coraz szybszy 
poątęp techniczny. 

Każda bowiem nowa czy 
nawet tylko mnoderniwwana, 
ulepszona m aszyna daje więk­
szą produkcję aniżeli maszy­
na przestarzała. Jest też la·t­
wiejsza w obsłudze, zmniejsza 
wysiłek fizyczny robotn}k.a, 
polepsui warunki higienie~' 
oraz bellpieczeństwo pracy. 
Postęp techniczny omiacza 
wzrost wydajności, a więc 
wyższe zarobki, oznacza za­
stępowanie -:>racy fizycznej 
pracą maszynową, a na tym 
odcinku mamy niewątpliwie 
jeszcze wiele do zrooi;nia. 

Wyn ika z tego, li ·sprawa 
stałego i szybszego aniżeli do­
tychczas podnoszenia poziomu 
techni<:miego naszych zakła­
dów przemysłowych - jest 
sprawą wielkiej wagl. Nie u­
lega też wątpliwości, że zain­
teresowanie tym za&.adnieniem 
wśród załóg systematycznie 
wzrasta, a najlepszy tego do­
wód mamy w ciągle rosnącej 
ilości zgłaszanych wnioików i 
jpOmysł&w racjonalizatorskich 
i nowa•torsJdch. 

* * • 
Trzeba jednak stwierdzić, te 

w przemyśle włókienniczym 
realizacja planów postępu 
technicznego, pomimo pewnej 
rpoprnwy, je!lt w dalszym cią­
gu nie zadowalająca, przebiega 
opieszale, przede wszystkim 
dlatego, że kierownktwa tech-

... samochody PKS, któr~ 

przywożą węgiel do wykoń­
czalni ZPB im. Dubois nie są 
szczelne? Transportowanie 
węgla takimi wozami powo­
duje duże straty. 

By zapobiec dalszemu mar­
notrawstwu, dyrekcja PKS 
pow-inna zająć się sprawą na­
prawienia nieszczelnych samo­
chodów. 

No podstowle lcorespondencH 

H. WIADEREK 

niczne wielu fabry'k, a następ• 
n ie organizacje związkawe 
sprawie tej ciągle jeszcze po­
święcają 2lbyt mało uw11·gi. 
Oto n.a '.Przykład jeden z kie­
rowników dobrzj! pracującego 

zakładu przemysłu dziewiar· 
skiego, zapytany w cza.s·ie roz­
mowy przez di.iennikarza, jak 
reailizowany jest plan G>QStępu 
technicznego, jak rozwija się 
ruch racjonalizatorski, odpo­
wiada: - Sporo robimy w 
tym kierunku, a.le mamy prze· 
deż tyle„. ważnie.jszych spraw. 
Prze<le wszystkim musimy bić 
się o pełne wykonanie na­
szych zadań produkcyjnych„. 

Od·powiedź bardzo charak­
terystyczna i, niestety, wcale 
nie odosobniona. Wskazuje ona 
wyraźnie na to, że część per-
11onelu techniczno-inżynieryj­
nego nie docenia wartości u­
~rawnień ra.cjonalizator&kich, 
nie rozumie, że w.alka o wy­
konanie zadań :Produkcyjnych 
we wszystkich wskaźnikach 
jest nierozerwalnie związana 
z prwbiegiem realizacji pla­
nów po&tępu technicznego, z 
modernizacją ul'Ządzeń, z roz­
wojem twórczej Jnicj.atywy 
tySlElCY robotnilków-nowato­
r&w. Przytoczony wyżej przy­
kład, to jednocześnie dowód 
nieumiejęlm.ości patrzenia w 
przy·s:llłość, nieumiejętności 
&iybkiego dostrzegania tego, 
co• nowe, co trzeba :r..a wszel­
ką cenę rozwijać, popularyzo­
wać, upowS-Zedmiać, 

swych zadań i bez •postawienia 
na właściwym pouomie G>O· 
stępu technicznego, roZ1Woju 
ruchu racjonrullzatorskiego i 
nowatorskiego, coraz trudniej 
mu będzie rea·lizować rosnące 
z roku na rok plany produk· 
cyjne. 

* „ * 
Prawidłowo zbudowany, to 

znaczy 11rzy udzil\le jak naj· 
s~ersze&o aktywu gos11odar· 
czego i 11olitycznego, a następ· 
nic systematycznie realizowa­
ny przez każdy za.kład pia.n 
rozwoju techniki, postępu 

technicznego stanowi nieza.· 
wodną dźwignię osiągnięć 
produkcyjnych wzrostu 
wydajności pracy, poprawie­
nia jej jakości i obniżki kosz­
tów własnych, jest gwaranc,ią 
rytmicznego wykonywania za­
dań dekadowych, mlesh:'cz­
nych l rocznych. 

W tym celu, już teraz, za­
nim podsumujemy tegoroczne 
wyniki, trzeba, aby kierownic­
twa. wszystkich centralnych 
zarządów I zakładów, organi· 
zacje partyjne I związkowe 
przystąpiły do mobilizowania 
za.lóa, personelu technicznego 
ł majsterskiego, do uaktyw· 
niania ich w dziedzinie roz­
wijania postępu technicznero. 
Trzeba w tym celu w pełni 
wykorzystać i stałe rozwijać 
twórczą Inicjatywę robotni­
ków I inżynierów, szczególnie 
trnskllwie zaopiekować się 
sikoleniem zawodowym mło· 
dych kadr, podnieść poziom 
polityczny załóf. 

M"am.Y nieograniczone po 
prostu możliwości rozwijania. 
postępu technicznego w każ~ 
dym .oddziale, zakładzie I 
przemyśle. Dowiodły tego 
przygotowania. do konferencji 
partyjno • ekonomicznych, w 
czasie których w każdym za­
kładzie rozwijały się rzeczowe 
I bardzo ożywione dyskusje 
na temat produkcji I jej jako­
ści, na temat stosowanej I 
nowej techniki I o kosztach 
własnych, a ilość zgłaszanych 
w ciągu kilku tygodni wnios­
ków i pomysłów była często 
większa. aniżeli kiedy Indziej" 
w ciągu roku. 

Zada.niem kierowniCtw tech­
nicznych, organizacji partyj­
nych l ogniw związkowych 
jest spowodował, aby taka 
właśnie twórcza atmosfera 
panowała nie tylko przed I w 
czasie konferencji partyjno· 
ekonomicznych, nie tylko, Jak 
to ma miejsce obecnie, na za. 
kladowych spotltaniach wy­
borców z kandydatami do rad 
narodowych, ale na codzień, 
by systematycznie I szyl:tko 
rósł poziom tecłmlc1'ny robot­
ników, : zacieśnia.la się Ich więź 
z Inteligencją techniczną. 

Jedynie w ten sposób za.­
gwarantujemy sobie stały po· 
stęp techniczny, a co za. tym 
Idzie będziemy mogli szybciej 
I lepiej zrealizować oczekują· 

· ce nas, niełatwe zadania 
ostatniego roku Planu 6-łet· 
niego l lat następnych. 

KRYG. 
W rerultacie w wielu zakła­

dach wykonanie planów pe>· 
stępu technicr.neeo pooostawla 
wiele do życzenia.. W ZPB im. 
Kunickiego na przykład prze­
widywano w roku bieżącym 
wymianę rutytych obrączek. 
przy ma.szynach prząd:z.alni­
czych, ' wymianę wrzecion 
przy skręcarkach, wałków to­
warowych, SlkQllstruowanie a­
paratu -do mecłumiw-nego 
stemplowania tkanin itp. Słu­
sime te założeni.a zosotaly tylko 
częściowo zrealizowane. Dla­
czego? Dlatego, że personel 
te<:hnicuiy zbyt mało się ty­
mi sprawami interesował. Po· 
dobnie rada układowa. Nie­
wiele przywiązywano też wa­
g.i do tworzenia brygad inży­
nleryjno~robocz.ych, nie!lbęd­
nych szczególnie przy rozwią­
zywaniu trudniejszych za,gad­
nień technicznych i konstruk­
cyjnych. 

Filmowe nowości 

Nie inaczej problem ten 
przedstawia się w skali całej Dawno już na ekranach na­
branży bawełnianej, jak rów- szych kin nie oglądaliśmy w 
nież w innych ga-lęziach prze- ciągu jednego miesiąca tylu 
mysłu włókienniczego, a więc nowych, a przy tym atrak­
w dziewiarstwie, w jedwabiu cyjnych pozycji filmowycb, 
czy w wełnie. Do kierownic- !le ich przewidziano na gru· 
twa przemysłu wełnianego dzieó. Na repertuar łódzkich 
(CZPW-Pólnoc) trzeba mieć kin z'łoży się bowiem aż 7 no­
jednak specjalne pretensje, w~ch _fi:mów ~rooukcji ra­
ponieważ jest to przemysł pod dz~eck1eJ, czes_k1eJ, . fr~ncu­
wz;ględem technicznym szcze· s~1ej ~ wloskleJ. ~1ektore z 
golnie zaniedbany. W związku nich, Jak np~ „Złodz1eie 1 po­
z tym natrafia on na JicZ'l1iej- licjanci" czy „Wakacje pana 
sze, aniżeli gdzie indziej trud-1 Hulot". łodzi.ani_e m ogli dotąd 
ności w pełnym wykonywaniu ogłądac Jedynie na seansach 

!Mówi o tym artykuł I Ordynacji Wybor­
czej. Znaczy to, że każdy obywatel, który w 
dniu wyborów będzie mi.ał uko1'tczonych 
18 lat, bez względu na płeć, przynależność 
na rodow4 i rasową, wy~nanie, wykształcenie, 
czas zamieszkiwania w obwod7.:e i stan mająt­
kowy, ma prawo wzięcia udziału w gloso· 
waniu. Z prawa tego skorzystać nie mogą 
jedynie osoby pozbawione obywatelskich 
praw honorowych i upośledzone umysłowo. 

Nasza Ordynacja. WyborC'La do rad na.redo· 
wych przyzna.je prawo głosu mlodzie:l;y, któ­
ra da.wr;iej, w czasach kapitalistycznych 
prawa tego była pozbawiona. 

Młodzież polska bierze szeroki udział w ży­
ciu gospodarczym, ~połecznym i politycznym. 
W zakładach pracy, na roli, w szkołach i na 
wy?.Rzych uczelniach młodzi robotnicy, rolni· 
cy, inżynierowie, studenci wraz z całym na­
rodem walczą o lepsze życie, swym mło­

dzieńczym zapałem i entuzjazmem służą 
sprawie pomnażania sił Pols.ki Ludowej. 

Wymownym tego dowodem był np. maso­
wy odzew naszej młodz ieży na apel Zarządu 
Głównego ZMP, wzywający do zagospoda ­
rowywania odłogów. Z miast i wsi z.glas0ali 
slę młodzi do zaciągu piooier&kiego, wyjeż­
dżając na najtrudn iejsze odcinki pracy. 

Tej młodzieży - mloQ.ym obywatelom Pol­
ski Ludowej Ordynacja vVyborcza zapewnia 
pełnię praw wyborczych. Młodzi obywa·tele 
nie tylko wezmą udział w głosowaniu, ale 
również szeroko korzystają z biernego prawa 
wyborczego. 

Na radnych do RN m. Łodzi kandyduje 22 
młodych ludZ'i, do rad dzielnicowych - 100, 
do Woj. RN - 11. • 

Ta młodzież w Polsce przedwrześniowej 
nie tylko nie mogłaby kandydować, ale w 
ogóle pozbawiona by była prawa głosu. Po sa­
nacyjnej bowiem „reformie samorządowej" w 
roku 1933 ustałooo, że czynne prawo wy­
borcze (prawo wybierania) mają tylko ci, 
którzy ukończyli 24 rok życia, bierne nato­
miast (prawo do tego, aby 'Qyć wybranym) -
po ukończeniu 30 lat. 

W Stanach Zjednoczonych, w Anglii, FrancJI 
I Niemczech zachodnich w glosowaniu mogą 
uczestniczyć cl, którzy ukończyll 21 lat, w 
Szwecji - 23 Jata, w Holandii - 25 lat. W 
ten sposób w krajach kapitalistycznych od­
mawia się prawa udziału w życiu politycz­
nym wiekszości młodzieży. Oczywiście, n ie 
prze&tkadza to, aby imperialiści w Niem­
czech zachodnich werbowali do Wehrmachtu 
młodzież ;uż od 18 roku życia. Jeden z dele­
gatów młodzieży z.schodnio-niemieckiej na 
spotkaniu przyjaźni, które odbyło si'l pned 
kilku dniami w Jeleniei Górze, powiedział w 
ro:miowie z dziennikarzami; „Widzicie, w WY• 
borach (w Niemczech zachodn ich) może brać 
udział młodzież dopiero od 21 lat. Ale do 
Wehrmachtu rhcą brać mlodych ludzi w 
18 lat. Jak widać, Adenauer bardzo różnie 
ocenia dojrzałość młodzieży". 

W Polsce przedwrześniowej podnosząc gra­
nicę wieku do 24 lat pozbawiono prawa głosu 
oonad oóltora mliliona mlod.vch obywateli. w 
tym w Lodzi l w województwie około 150 tys. 

Nasza Ordynacja Wyborcza. zapewnia ko· 
bietom pełne prawo współdecydowania o Io· 
sach kraJn. 

W Polsce kapitalistycznej kobiety miały 
wprawdzie prawo uczestnkzenia w wybo­
rach. ale wysiłek sfer rządzących szedł w 
kierunku utrzymywan ia kobiet w zacofaniu, 
odgradzania Ich od spraw spo łecznych, two­
rzenia przeszkód w uzysk iwaniu przez nie 
jakichkolwiek poważniejszych stanowisk. To­
też znikomy bJ!tł udział kobiet również 1 w 
przedwojennym tzw. samorządzie. 

kobieta. W województwie na listach kandy• 
datów do rad mamy ponad je<lną czwart~ 
kob-i et. 

I znów przy],1omntjmy sobie, ż~ jeszcze do 
niedawna w Belgii i Francji kobiety pozb.a­
\yione były prawa decydowania o losie swe­
go kraju, a do dziś jest tak w Szwajcarii. 
A jeśli już nawet korzystają z czynnego pra· 
wa wyborczego, to znów uniemożliwia si~ im 
kandydowanie. 

W Polsce Ludowej żołnierze oddają swe 
glosy na równi z innymi obywatelami. 

W krajach kapitalistycinych żoLnierzy poz­
bawia sie prawa brania udziału w głosowa· ' 
niu. Kapitaliści.chcą pozostawić wojsko na 
urnxzu od to<:zącej się walki klasowej. Łat­
wiej im bowiem wtedy wykorzystywać 
wojsko dla obrony swych interesów. I dla­
tego nie dopuszczają go do udziału w życiu 
politycznym. 

Nasze wojsko nie może być przeciwstawia­
ne ludowi, gdyż z ludu pochodzi i z ludem 
jest nierozerwalnie ·związane. żołnierze ko­
rzystają więc, jak wszyscy obywatele, z peł• 
ni praw wyborczych. 

·* 4 * 
W kra.iach kapitaUstycznych ordynacje wY„ 

bo rcze przew idują również cenZ'llsy (ograni• 
czenla). uozbawlaj~ce prawa głosu tysiące ro• 
botnlków i chłopów. 

Cenzus osiadłości zezwala na glosowanie 
tylko tym, którzy w danym okręgu pt-zeby­
wają powyżej dwóch lat. W ten sposób 
pozbawia się prawa głosu np. tysiące robotni­
ków sezonowych w Stanach Zjednoczonych, 
którzy w POSzukivianiu pracy (bezrobocie jest 
tam z.iawtskiem chronicznym) wędrują od 
miasta do miasta. 

Cenzus wykształcenia uniemo:żUwia w wie­
lu stanach Ameryki kor:tystanie z prawa wy• 
borczego tym robotnikom i chłopom, którzy 
n ie władają w słowie i w piśmie Hteraokim 
językiem an.gie1!lkim, którzy nie mają ukoń­
czonych szkół (często wyższych). 

Cenzus maijętności przymiaje prawa wy-bor­
cze jedynie ludziom zamożnym. W stanie 
Missisipi prawo głosu ma jedynie ten, kto 
opłacił podatki za okres ubiegłych dwóch lat. 
W wielu okręgach tego !ltanu mieszkańcy do· 
piero w dniu glosowania dowiadują się, te 
nazwiska i<:h nie zostały umieszczone w spi• 
sie wyborców, poniewat nie przedstawiJ! kwi· 
tów, potwierdzających uregulawanie podat- . 
ków. W innych rejonach wyborca -przed od· 
daniem głosu zmuszony jest VJ'Płacić specjał• 
ny podatek wyborczy, często bardro wYSolki. 

W rezultacie tych ograniczeń, których ni>. 
ordynacje wyboreze poszczególnych stanów 
USA zawierają ponad 50, wiele milionów oby­
wateli (90 proc. Murzynów) pozbawlonyoh jest 
praw wyborczych. 

W przeciwieństwie do tych wszystkieli 
burżuazyjnych przepisów, którymi obwarowa­
ne są wybory w krajach kapitalistycznych, 
nasza Ordynacja Wyborcu przyznaje prawo 
głosu wszys·tkim obywatelom. I nie mooe być 
inaczej. W państwie robotników i chłopów 
jak najszersze rzesze ludności biora udział w 
życiu politycznym, w rządzeniu krajem 1 
k<tżdy głos, złożony do urny, jest cenny. 

Podczas gdy w państwach kapitalistycz­
nych celowo dąży się do ogranlczeni.a liczby 
głosujących, przede wszystkim kosztem pro­
letariatu - istotą naszych wyborów jest to, 
że dążymy, aby cały naród wziął udział w 
głosowaniu, aby przy urnach wyborceycb 
znnleilf się wszyscy obywatele. 

nocnych. Z początkiem grud--------------------------·---------------I nia w0ejdą one do stałego re· 

„Niebezpieczny ładunek" -
to tytuł filmu produkcji·· NRD. 
Akcja jego rozgrywa się 
współcześnie w jedhym z. 
portowych miast Niemiec za· 
chodnich. Film obrazuje przy. 
gotowania imperialistów a­
merykańskich do nowej w9j. 
ny, zaopatrywanie w bron, 
której transporty nadchodzą 
zza oceanu, rosnący opór mi­
lionów prostych ludzi, którzy 
nie chcą ·wojny, solidarność i 
nieugiętą postawę dokerów, 
strajkami walczących z wro­
gami pokoju. 

O „Ożenku z posagiem" mó­
wi film radziecki zrealizowa· 
ny wg. sztuk i N. D iakonowa, z 
Doroninem i Kuźniczową w 
rolach głównych. którego ail­
cja toczy się w kołchozach, 

położonych wśród bezkres­
nych obszarów północnej tun­
dry. Film ukazuje życie Judzi 
radzieckich, ich współpracę i 
wzajemną pomoc w momen­
tach trudnych, ich troskę i 
dbałość o wspólne sprawy. 

W Polsce Ludowej kobieta otrzymała rów­
ne prawa z mężczyzną. Setki tysięcy kobiet 
biorą udział w życiu społecznym I gospodar­
czym, zajmują odpowiedzialne stanowi.gka we 
wszystkich dziedzinach naszego życia. Nie ma 
dziś z.iwodu. nie m~ ~tan,..wiska. na którym 
nie pracowałyby kobiety. Również w radach 
narodowycl;l udział ich wzrasta. Co trzeci 
kandydat do Rady Narodowej m. Lodzi - to 

Wartość tej zdobyczy ludu pracującego po­
winniśmy wysoko cenić i w pełni z niej ko­
rzystać, pamiętając, że każdy nas.z głos od­
dany w dniu wyborów, to cegiełka wzmac­
niająca gmach naszego państwa ludowego, 

'to ogniwo spajają~e jedność naszego narodu 
w walce o pokój i szczęście ojczyzny. Dlate­
go w dniu 5 grudnia nikogo z nas nie może 
zabraknąć przy urnie wyborczej: 

Nie „chwyci", sir .•. 
1t'ef monachijskiej „F~eies. 

Europa" byl naiwyrazm•'J 
czymś podminowany. Miot0Jl 
przekleństwa, groził, wymy­
ślał, 

- Klap.a - wrzasną! - oni 
tam wybory robią, a pan co 
na to, co? Jaka, pytam się, 
jest wasza propaganda? Mil­
czycie, wody w usta nabraliś· 
cie ... A tam, w · tej Warszawie, 
rozgadali się o swojej dem<.­
kracji o wyborach... żeby mi 
dziś _:_ słyszy pan, dziś - g•J· 
towa była audycja o tych 
radach. Ale nie taka sob;e 
zwykła paplanina, tylko z fan· 
tazją, z werwą ... 

Spec od „pollsh affairs" pan 
Lgarczyk, trzęsąc się jak w 
febrze, wykrztusił: „Nie mam 
konceptu, sir", 

- Za jednego centa wv· 
obraźn\ me macie... Zapozycz­
cie może jakiś pomysł u kole­
gów u naszych germa1;­
frie~ds. Ot np. wykombinować 
taką historyjkę, jak w roku 
1952 z tymi Chińczykami, pa· 
mięta pan? Może by i ter::iz, 
mister, kropnąć podobną his· 
tol"yjkę, że miliony Chińc ' ·''­
ków na rozkaz Mao Tse-tun.1a 
zjechali do Polski, żeby wzi_ać 
udział w wyborach. To dop1e­
rr. pomysł genialny, wprost 
genialny, jak pan myśli? 

- Nie „chwYci", sir - od• 
ważył się zaoponować pan 
Lgarczyk - nie uwierzą. 

- Pan, jako spec od „polish 
affairs" powiedział roz­
drażniony szef - powinien 
sa,m wiedzieć, co odpowiada 
prymitywnym umysłom pań· 
sklch ziomków. Ale podsu11ę 
panu jeszcze jeden kapitalny 
pomysl... Coś w rodzaju au· 
dycii, jaką nadali nasi przy­
jaciele z „Głosu Ameryki" 
dwa Jata temu, w lipcu zcta·1e 
się... o ksią;l;kach. Tekst 
brzmiał mniej więcej tak: 
„.„nakłady w Polsce wzrosły i 
l iczby wydawanych książek i 
czasopism są ogromne, ale n ,e 
italo się to z przyczyn poda• 
wanych przez oficjaln~ pP<i.o 

pagandę, a z zupełnie innych. 
Tą przyczyną jest ustrój tota­
litarny... A głównie przymus. 
Tak jest, przymus"... Widzi 
pan, to jest myśl. Pod groźbą 
automatów czytają książld, 
pod eskortą chodzą do ki'1a, 
pod groźbą aresz tu m1;1~ią 
kandydować do rad, muszą 

wybierać, głosować„. Przy­
mus, mister, totalizm, wszę· 
dzie ten brak atlantyckiej 
wolności. .. 

~ Ten pomysł, sir, byłby 
może wcale niezły, ale takty, 
fakty , sir. Wyśmieją nas. 

- No to, panie - ryknął 
szef w ataku furii - niech so· 
bie pan sam glowę lamie ! 
wymyśla argumenty. Za to 
panu ... 

- Mam już, mam - w na­
głym olśnieniu zawołał spec 
od ,.polish afCairs" z mona­
chijskiej „Freies Europa" -
trzeba sięgnąć w prze5zlośc', 
zaczerpnąć parę. fakcików z 
dawnych lat.„ 

Tego samego dnia audyc,Ja 
o wyborach do rad narodo­
wych w Polsce była gotowa. 
I na falach „Wolnej Europy" 
poplynęly na&t~ujące wieko­
pomne słowa: „„.Kłamstwem 
jest, że chłopi nie mieli przed 
wojną w samorządzie nic do 
gadania. Choć nie było pod 
tym wziilędem przed wojn~ 
w Polsce najlepiej, chhp1 
mieli jednak w samorządz'e 
dużo do powiedzenia. Mogli 
walczyć o swoje sprawy, 'll'>· 
gli zmuszać swoją posta "'Il 
nawł't narwcone<(o przez st: 
nację wójta czy sekretarl a 
gminnego do tego, by poste­
powal zgodnie z żądaniami 
chłopów". 

Moglibyśmy oczywiście za· 
dać panu Łgarczykowi i 

„Freies Europa" takie sobi~ 
niewinne pytanko: Po co c1 
chłopi w przedwojennej i:'ol­
sce tak gwałtownie zwa]c„„Ji 
sanacyjny samorząd, sk'll'O .. 
mieli w nim rzekomo aż tyle 
C:o powiedzenia? Ale rezygnu­
jemy z tak kłopotliwych dla 
p. Laarozy'kt, pytań. Nie mam7 

też. pretensji do propagandzii­
sty „Wolnej Europy" o to, że 
nie ujawnia, jacy „chłopi" rzą­
dzili w tym samorządzie, bo 
musiałby przyznać, że „chło­
pi" ci - to kułacy i dziedzi­
ce, mianowańcy Radziwiłlów 
i Lubomirskich. Dziwi nns 
tylko niezwykła wpr11st 
skromność pana Lgarczył,a ,, 
klóry ani jednym słówloem 
nie wspomniał o tym, co się 
działo z chłopami, którzy W'il­
czyli o swoje sprawy i chcieli 
zmusić sanacyjnego wójta czy 
starostę „by postępowa! zgx.'.­
nie z żądaniami chlnpów"? A 
może by tak pan by! łaskaw 
przypomnieć swoim sluch1-
czom, jak to w Bialostockie1Yl, 
w okolicach Bielska, czy s,e­
dlec sypały się w czasie wybo­
rów aresztowania, .iak to 
„każdemu aresztowanemu !l<>­
licja zakuwała ręce i nogi tari­
cuchami, bito żelazem" (IV•~ 
dług relacji ówczesnych gazet). 
A mote by tak parę slów o 
Berezie? O sądach, które 
hojnie obdarowywały chło­
pów łatami więzienia? A no­
że coś niecoś o kulach. j~kt­
ml 7..andarmi raczyli chłopów , 
którzy chcieli ,.zmusz11ć sw•-.:. ą 
p::;stawą" sanacyj n; eh wój-
16w i starostów, by nie gnę­

blli wsi? 

Pan Lgarczyk, jak już za­
znaczyliśmy, jest niezwykle 
skromny i wstydliwy. Zwnl­
nijmy go więc z obowią:;;ku 

mówienia o drażliwych spra­
wach. Jest to zresztą całkowi­

ci~ zbyteczne. Chłopi polscy 
i tak bez jakicl1kohviek p.-iy­
pomniC'ń doskonalę pamii:ta i:.i 
„dobrodzieistwa" S<' nacyjn„go 
samorządu, sanacyjnej p~licji 

i sanacyjnego więzienia. 

I dlatego może pan, mr 
Lgarczyk, 1 tym razt.m, z p~ l­
nym przekonaniem powtón:~·ć 

swojemu bossowi: „!'Vie chw~­
c:, sir„.1

• 

ITE~ 

pertuaru. 

„Złodzieje i policjanci" to 
film produkcji włoskiej, któ· 
rego akcja rozgrywa się 
współcześnie w Rzymie. Uka­
zuje on, jak zresztą wiele 
włoskich fllmów, deprawację 
człowieka w ustroju kapitali­
stycznym. Pod tym względem 
podobny jest do innego filmu 
włorkiego, który także zoba­
czymy za kil~ dni - do 
.,Procesu przeciwko m;astu". 

NASI KANDYDACI -
Henryk LiszewSki 

Jest ich dziesięcioro rodzeń­
stwa. Wszyscy uczą się lub 
pracują. Je<len z braci za.stał 

przy ojcu, na gospddarstwie. 

należycie wyrobić samodziel„ 
naści członk&w rady zakłada• 
wej. Często przychodzą do nie" 
go z drobnymi sprawami. 

Sensacyjna i pełna drama.tycz- _,.-------------------------­
nego napięcia jest fabula fil­
mu „Proces prteciw\{o mia· 
stu". - W Neapolu została 
popełniona zbrodnia, której 
sprawców początkowo n ie u­
daje się wykryć. A kiedy 
wreszcie ustalono, że są nimi 
członkowie camorry - · po­
tężnego, posiadającego ogro­
mne wpływy tajnego stowarzy­
sz€nia, czerpiącego wysokie 
zyski z njelegalnej, · a częisto 
zbrodniczej dz1ałałnośc.i, sę­
dzia prowadzący śledztwo nie 
ma odwagi wystąpić przeciw 
n im. Film jest gtęb&:im potę­
pieniem ustroju. w któryn: 
prawem staje się zbrodnia 1 
zwyrodnienie, sprawledllwoś.ć 
zaś jest frazesem bez pokry­

Stary Liszewski nieraz pogde­
ra, ponar.zeka dlaczego 
dzieci tak rzadko zaglądają do 
Rydzynek (pow. łódzki). Ale 
w głębi serca dumny jest z sy­
nów i córek. 

- Pomóż nam, Li.szew&ki, ty 
najlepiej wiesz, jaką sprężyn~ 
poruszyć. 

cia. 

Film produkcji francuskiej 
„Wakacje pana Hulot", zrea­
lizowany przez Jacques T.a1.i, 
którv jest równocześnie 
wspÓłtwó~cą 1;cenariusza i 
wykonawcą roli głównej, jest 
groteską, ośmieszającą pustkę, 
jałowość I bezmyślność ży~i:1 
drobnej burżuazji francuskie). 

Według pow1eści Swatoplu­
ka Cecha, pisarza czeskiego z 
ubiegłe"o wieku zreal1zow.am· 
zoslql film produkcji czeskiej 
- W matni''. Film przez 
pry~mat życia jednej rodziny 
ukazuje nar.ast~jące wpływy i I 
rozwój kap!tallzmu w Cze­
chach w ubiegłym stuleciu. 

Obrazem trudnej walki o 
byt, o pracę, walki o prawo 
do życia czeskich robotników 
w okresie światowego kryzy­
su ! m'lsowvch redukcji jest 
inny film czeski - ,.J{awiar­
nia przy głównej ulicy", w 
kt;)rym zobnc1ymy znanego ~. 

nas z w;elu filmów znakomi­
tego czeskiei:o aktora Karola 
Hogera. 

Czytelnicy piszq: 
---~-----~~----~·"""!'-~--~~---

Gdzie mamy pł_ywać? 
Jako zapalony amator pły· 

wania chciałbym i zim~ od 
czasu do czasu popływać. Do 
niedawna jeden :i; dwu, w na­
szym mjeście, krytych base-o 
nów, znajdujących si41 przy ul. 
Kilińskiego 134, dostępny był 

dla wszystkich miłośników 

wody. Obecnie basen otwarty 
jest tylko dla sportowców.' 

Czy nie można by jednak 
wrócić do dawnei;:o zwyczaju 

i umożliwić również niespor- życzeń wielu 
towcom korzystanie z basenu pływania. 

zwolenników 

choć jeden raz w tygodn iu? KONRAD SNIEGULA 
Sądzę, że jestem wyrazicielem ul. Proletariacka 

Kto winien? 

Jest już zimno nie można 
przebywać ani pracować w 
nie opalanych pomieszczeniach, 
Niestety, zmuszeni jesteśmy 
ziębnąć, ponieważ i przyczyn 

nam bliżej nie znanych cen­
tralne ogrzewanie w budynku 
przy ul. Południowej 9 jest 
częściowo nieczynne. 

Do 13 listopada wszystkie 
pokoje były ogrzewane, a o­
becn ie tylko w niektórych .iesr 
ciepło. Nie wiemy, lco jest te­
go przyczyną, bo koksu mamy 
dostateczną ilośc. 

Zastanawiamy się, kto tutaj 
zawinił i co można by zrobić, 
żeby znowu było nam ciepło 

w biurze i w mieszkaniach? 

PRACOWNICY ODDZIAŁU 
FINANSOWEGO 

Prezydium DRN·Pole.!>ie 

oraz MIESZKAJQ'CY DOMU 
przy vl, Południowej 9 

Henryk w święta czy pod­
czas urlopu odwiedza rodzi­
ców. 

- Ja, tato, w ramach łącz­
ności miasta ze wsią - żartu­
je z ojcem. Ma.tkę wyściska, 
wy<:ałuje. Zawsze pogodny, 
wesoły. 

- !Mógłbyś się już usta·t­
kować! Przewodniczący ra­
dy zakładowej, a figle mu w 
głowie - powiada Liszewska. 

- A co ty myślisz, mamo, że 
w radach zakładowych pracują 
ponuracy? Ludzie takOCh nie 
lubią. 

- A ciebie to niby lubią? 
- Czy ja wiem? Jedni lubią, 

inni nie. Z tym lubieniem to 
nie taka łatwa sprawa„. Ja, 
mamo, staram się tak praco· 
wać, żeby, wszystkim działo się 
cora.z lepiej. To jest mój par­
tyj.ny obowiązek. Może nie 
zawsze potrafię. Staram się 
uczyć od innych, czytam ksią:i:­
ki, gazety, radzę się doświad­
cwnych towarzyszy. 

• * • 
Henryk Liszewski ukończ.ył 

Liceum Ogólnokształcące na 
Księżym Młynie, pracując jed· 
nocześnie w ZPB im. Waltera, 
w dziale pracy i płacy. Uczy! 
się wieczorami. Po odbyciu 
służby wojskowej wrócił do 
swoich zakładów. Został maga­
zynforem przędzy, a następnie 
kierował biurem przędzalni. W 
grudniu ub. roku wybrano go 
na przewodniczącego rady za· 
kladowej. Ukończył kilka kur­
sów z zakresu zagadnień zwią­
zkowych. 

Tow. Liszewski potrafi sa­
mokrytycznie ocenić swoją 
pracę. Jest wymagający w sto­
sunku do siebie. 
Najwięcej tr~i przys;>arza 

mu fukt, że nie P2'trafił jeszcu 

Chociażby taka sprawa: za• 
loga przędza In i pr.:ez dluższy 
czas nie otrzymywała mydła. 
Zwrócono się do Li.szewskiego. 
Mydło zostało „wykryte". Le.. 
żało spokojnie w magazynie, 
Ktoś gdzieś „nie odnotował". 

Albo sprawa ogródków dz.Lał~ 
kowych, albo sprawa zbudowa„ 
nia dróg betonowych na tere„ 
nie zakładu i inne ... Liszewski 
musiał osobiście , interweni0-< 
wać, jeździt do zakładów prz.e„ 
prowadzających remonty. 

Liszewski prowail.zi szkolenie 
ideologiczne. Podczas jednego 
z seminariów nawiązał do za.., 
gadmeń związkowych, wska• 
:wjąc na styl pracy rady za• 
kładowej. Nie oszczędzał sie• 
bie. Jęgo uwagi nie pozostały 
bez wpływu na dal.<;zy tok pra~ 
cy rady zakładowej. 

Liszewski przestrzega, aby 
wszyscy o.łonkowie załogi za· 
bi~rający głos w dyskusjach 
na naradach wYtwórczych o~ 

trzymali odpowiedź, jak zał.at­
wiono poruszane przez nich 
sprawy. Rozumie on, jakie to 
ma znaczenie dla uaktywnie„ 
nia załogi. 

Nied·awno przeby,wał w za„ 
kładach lnstruktcfr Zarządu 
Głównego Zw. Zaw. Włóknl.a• 
rzy, tow. Romanowski. Długie 
godziny spędzi! na rozmowach 
z Liszewskim. Ten szczerze l 
otwarcie przedstawił trudności, 
mówi! o niedomaganiach, któ„ 
re hamują skuteciność pra<:y 
organizacji związkowej. · 

Liszewski potrafi korzystać 
z krytycznych uwag. Nie 
ma w nim ani krzty zaro­
zumiałości. 

Tow. Liszewsiki jest kand.V°'' 
datem · na radnego ~ DRN 
Mdi-Choanv, 



gTR. ł 

relefonem 

od własnego 

koresoondenta 

Polacy na ekranach telewizyjnych 

Bez Soczewińskiego, 
z Wojciechowskim w półciężkiej 

• walczymy dziś przeciw Belgii 
ANTWERPIA. z pewnoś~ią \vraźenla z An· 

twerpi.i. Stanie się to jednak 
nie wcześniej nit po zakQń· . 
czenlu meczu. Bokserzy nie 
lubią bowiem mówić o cze· 
kający<:h ich walkach, Wolą 
wspominać już przeżyte. 

JAN PłELAT. 

A więc jeszcze przed ~­
czem Belgowie prowadzą 2:0. 
Niestety, n ie ma mowy, aby 
Soczewiński mógł wystąpić do 
walki. Znany dobrze w Polsce 
Canipel otrzy:na punkty wal­
kowerem. Kontuzja, jaką Po­
lak odniósł w ;>i ątek w poje­
dynku z Mart inem, wydawała 
się początkowo bardzo c!rob­
na, po zbadaniu przez lekarzy, 
wy5zlo na jaw, iż Soczewiń&ki 
ryzykowałby z.byt wiele, gdy· 
by wszedł na ring przed jej 
zagojeniem. 

Ledwie wrócilJ, miel! dwie 
wizyty. Najpierw odwiooził 
chłopców b. zawodowy mistrz. 
świata Gustaw Roth. Potem 
przyjechał Kleitens, przeC'iW· 
n ik Kasperczaka z występów 
Belgid w Polsce. Kiek~s pr"Ze­
szedł już na zawodowstwo i 
d!ziś będz,ie walC'Zył o tytuł 
mistrza Belgii. Jego walka po- ~------------

Jest to jedyna I - jak wie­
rzę - ostatnia już n!epomyśl· 
na wiadomość z wyprawy 
polskich pięściarzy do l!'rancii 
i Belgii. Mam też uwsadnione 
nadzieje, że Belgowie prowa· 
dzić będą jedyny raz w tym 
meczu, właśrrie jeszcze przed 
jego rozpoczęciem . Sami dają 
nam do zrozumienia, ii l!crzą 
się z wysoką porażką , a wynik 
14:6 d·la Polski - jak mi to 
wszyocy w Antwerpi! wma­
wiają, będ7lie dla gospodarzy 
wys.tarczającą satysfakcją. Na 
więcej nie mogą liczyć. Nie 
mam nic .rrzeciw temu, aby 
kh przewidywania si~ &peł-
niły. · 

W poniedziałek zwiedziliś­
my trochę Antwerpię. Ten 
wielki przed laty port stracił 
nieco na swej świetności, 
zwla-szcza podczas ostatniej 
wojny. Tym niemniej mia.sto 
Jest piękne, pełne interewją­
<;ych zabytków. Słynne an· 
twerp:;.kie mureum położone 
wśród domów łudząco przy· 
pominającyoh gdańską Sta­
rówkę, okazała katedra, za­
mek Steen s.ą prawdziwymi 
perłami w bogatej archit~ktu· 
rze m iasta. Sami Flamando­
w ie nie bardzo ;;zczycą się ty­
mi zabytkami, natomiast są 
bardzo łasi na komplement y 
pod adresem i-eh browarów. 

- Jeżeli dostanie pan gdzie 
na świecie lepsze plwo, moż• 
mnie pan uzp.ać za !lkończo· 
nego blagiera - zapewniał' 
wczoraj kelner hotelowej re­
stauracji, gdy s.pragniony po­
prosiłem o coś dQ picia. Je~tem 
daleki od uznawania kelnera 
za łgarza, ale chyba przesadził. 
Chłopcom batrdziej odpowiada 
zwyczajna, musująca woda mi­
neralna. 

A pijemy dużo. Powietrze 
jest jakieś ciężkie, parne, na· 
&ycone dziwną wilgocią. wy· 
wolującą ootre pragnienie. Po· 
woduje to uczucie zm~czenia I 
bokserzy z zadowoleniem mó­
wią o dniu, w którym odleci· 
my do kraju. Mamy ogromną 
masę wrażeń ! szczerze mó· 
wiąc, wszyscy są po trosze 
zmęczeni . Wczoraj bokserz,y 
poszli dość wcześnie &pać, aby 
wypocząć przed meczem. Wie­
~orem cala ekspedycja była 
w kinie na angielskim filmie 
„Rob Roy" osnutym na t1e 
znanej powieści Waltera Scot­
ta pod tym :;.amym tytułem. 

przedzl nasiz mecz międzypań· 
stV<.•.:iwy. Wreszcie - przyjmo· 
wall~.ny także Woutersa, dwu­
krotnego rywala Chychły; 
Wouters t„kże wpisał się na 
listę zawodowców i zdobvł już 
tytuł mis.trza swego kraju. 

Mecz oficjalnie ma się roz­
począć o godz. 19.30, ale zgod­
nie z obyczajami panującymi 
w tym kraju, poprzedzą go 
walki zawodowców„ i, jak się 
zdaje, nasi chłopcy nie wcześ­
niej wyjdą na ring niż o ós­
mej wieczór. Za okolic?.mość 
pomyśllUl należy przyjąć fakt, 
Iż · w komplecie sędziowskim 
znajdzie się neutralny a.-oiter 
- Holender Hergstroem. Bę· 
dzK! on mial do pomocy jedne· 
go·'Belga ora!Z R<Ym.ana Lisows· 
kiego. W ringu na zmianę pro­
wadzić walki będą Belg oraz 
Pólak Kowalsiki. Pol&ki z~&P(>ł 
wystąpi bez Soczewińskiego, 
natomiast z Wojciechow&kim 
w· wadze półciężkiej. 

Zawody rozegrane z~taną 
w sali reprezentacyjnego kina 
antwerpskiego, a prywatny 
makler, który wydzierżawił tę 
imprerzę, posw<1ł się o trans· 
misję telewizyjną z meczu, co 
naturaln ie ~sie do jego o· 
sobistej kasy ran: dawych ty· 
&ięcy franków. 

- Jaik się to ustawiać, pa· 
nie Sztam, żeby przystojnie 
wyglądać w tej telewiz.ji? 
podpytywał ż.artobliwie Po­
nanta. 

- Najlepiej ~nły czas pro· 
fi'lem - odrzekl Si,tam. 

- A co na deskach leży, tu 
będzie widać? 

- Naturalnie: 
- To przeciwnik Pletrzy· 

kowskiego nie będzie w ogóle 
stratny. 
Chłopcy tą pełni podziwu 

dla Zby:;.zka I ogromnie wzró!K 
jego autorytet po parys.kim 
nokaucie. Podobnym mirem 
wśród kolektyv.ru cieszy się 
jednak l Piórkowski. 

- Zrobiło ml się czarno 
przed oczyma opowiadał 
on, czyniąc aluzję do swego 
piątkowego pr-zeciwnika. 
Skakał jak opętaniec. I szcze· 
rzył zęby, jakby mnie chciał 
zjeść. Nie wytrzymałem. Krop· 
nąłem i„. rozjaśniło &lf:. Mu· 
rzyn leżał na deskach. Nie 
wierzyłem własnym oczom. 
Francuzi byli p!'zecleż tak nie· 
słychanie odporni. Ale ja tra· 
filem na punkt. Z.eby to tak 
zawsze trafiać„, 

Ws.pomnienia z Paryu są 
nadal najczęsts7.ym tem~tem 
rozmów. Od dziś jednak na 
pierwsze miejsce wysuną się 

Boks zaczyna zdobywa6 W~12, 

9 grudnia hala Włókniarza 
nie pomieści chyba 

wszystkich miłośników tego sportu 
-------------1 W nledtle1ę, podc101 mec1u llgOW& 

go Włókn ior1 - Kole,lott (Octon1k) 
halo na Widzewie cało niemal było 
wypełniono publlcrnołciq. Jencze więk· 
nej frekwencji 1puo1lewomy si• w 
dniu 9 grudnia, podc101 mh:ichynaro­
dowego 1potkonlo •• ~udo Hvezda„ -
Gwardia. 

Co na to 
łódzki Start? 

Niejednokrotnie już ptsalł­
lm11, że Sta'.rt posiada bardzo 
ruchliwą sekcję szermierczą t 
czyni wsz11stk.o, aby Kport 
szermiercz11 w Łodzi pod·n ieść 
na najwyższ11 poziom. J akieź 
bylo więc nasze zdziw ienie, 
gdy w niedzielę zastatiś my w 
redakcji List następujące; tre­
•ci: 

„W dniu 28 listopada br., o 
godz. 9, miał się odbyć trój­
mecz między drużynami: Sta! 
(Pabianice), Kolejarz (Łódź) • 
Start (Łódź). M11cz odbye s~ 
mia! w lokalu 16dzkiego Star· 
tu prz11 ul. P!otTkowskiej 48 
Punktualnie o pcdz. 9 stawil11 
się drużyny Stali i Kote;arza 
:.... zastal11 jednak dTzwi wka­
tu zamknięte Po J71'Zeszlo pó!­
podzinnym bezcn.1.1ocn11m ocze· 
kiwaniu na organizatorów 
spotkania, zrez11gnowatiśmy z 
datsze90 wystawonia na "ltcy, 
nie wiedząc, czemu przypisać 
fakłe potraktowanie nas przez 
oospodarz11". 

Pod pismem po:'fpl!IJ 
wszystkich zawodników ZS 
Stal Pabianice. 

Co na to tódzki Start? Cze­
kamy na w11iasnienie w tej 

Przygotowania do tego lnteresu)qc. 
go meczu sQ w pełnym toku . . Od jutro 
b4'dQ fui wydowone bilety tomóNione 
r:biorowo prtet rody takłodowe I ról• 
n• instytucje społectne. Zom6wlenio 
no nie motno alcłodC'ł jeszcze do łro· 
dy włqeznie, w selcrotarlao:1e Gwordil. 
ul. Wólctmlsko 57, te l. 149·86, do g~ 
dtlny 16 Po godzinie 16, 1om6w1enia 
kierować "loleiY do oś fodko Owordii, 
YI. Stolino 17. tel. 216-!IO. Po odbiór 
biletów zgłasza~ się noleły pod wyteJ 
w.skotan• adresy, 

~go u}nymy w d'utvnl• wlce,,,lstno 
druiynowego Czechosłowoc)ll \"/ zes· 
pole jego wv1tqpl wielu popuhHnych 
hokserów. A wiQc, m iędtY innymi, 
mlstn: ollJT1pijski Z:scharo, wlco:mlstn 
Europy - Majdloch, cwyciczco tJrnleju 
w Sofii - lvanus orot • reprez•nton· 
cl CSR - Prłchoda. k.rocok, Kucer oroz 
Janstto. 

Pierwszym pneelwr.11tlem C11cho1ło-­

.,..alr:ów w Polsce (n~•łlępne spotlconlo 

stoczą goście w Odtlńsku I w We.uzo~ 
wie) będzie a:esp6ł Gwardii w nollitępu~ 

Jqcym testowlenlu t Hc jdugo w1g1ędn l e 
tokomy, Kasperctolr: Cktór, tok bahater~ 

skq watkę stoctył w Paryłu), Ro1pler• 

!łl:I, Mocek, Kudtoclk, Chodo rowslt:1: Dr 
bin, -Pi6rkowslc'l (paryski zwyclętco Mu· 
rxyno Assoguo), Biel li I DrewlcL 

O Ile skład len nie ulegnl1 1m1anfe. 

to n:ectywl~cla łódzcy miłośnicy bobu 
mle11by 9 grudnia nle lado widowisko. 

Pnypomlnomy, łe c1ny biletów no to 

spotkanie wynostQ! I miejsce - 16 tł, 
[I mleJsco - 12 zł I Ili miejsce stojq· 

ce - 8,!IO d, 

Prezentuiemy 
według way ••• 

oz!§, o godzinie 19;30, 
staną na ringu w 

Antwerpii reprezentacje 
Polski I Belgii, aby roze­
grać dru1ie po wojnie spot­
kanie międzypaństwowe. 
Walczyć mają następ1JA­

ce pary: 
Kukler - Dekens (mlstn 

Belgii). , 
Kasper1nak-Dany. (mlsm 

Belgii). 
Soczewlńskl Canlpel 

(ćwierćfinalista, m. Europy), 
Niedźwiecki - Bllllet. 
Ponanta II - Sercu. 
Drogosz-Millaier (mistrz 

Bt'lgii). 
Pletl'Z)'kow8kl - Van de 

Velde. 
Piórkowski - Pint (fina· 

lista „Britania Sfleld"). 
Wojciechowski Blok 

(mistrz Belgii). 
W~l(nyniak - Carpentier 

{mis&rz Belgii), 
Punktowi: Hergstrom 

(Holandia). Raymaeekers 
(Belgia), DeJongh (Belgia), 
Cbarpentler (Belgia), Li­
sowski I Kowalski (Polika). 

Bohaterzy 
paryskiego 

ringu 

) 
·0)' 

I • 

.Nl~D'ZWl€CKt 

30. listopada lSI~' r. (nr tHJ 

Zamiast 26 zl za kiloqram-pobierali 37 zł 
Lisia nagród nr 23 

Ili Wielkiego Konkursu „Głosu ·nnbotniczego" 
pn. „Co wiesz o Kraiu Rad ?„ 

Nie wolno tolerować nadllżyć 
w sklepach mięsnych 1517. Alicja Mli:CH, ut. S&altna H - raJtuzkJ. 1511, Plo&r Wł.O· 

DARCZYK, czarnotyły, pow. Wlelu11 - raJtuskl. Ull9. Jacek 
CHRZANOWSKI, Łęczyca, Rokossowskleco n - beiręl<awnlk. 
1~50. Jan SAŁADAJ, Pabianice, Karnlsiewicka u - bez.rękaw· 
nlk. 1591. Filomena KOLASA, Korutantynów, stallnorrodzlla ie 
- bezrękawnik. U9%. Jan CZURYŁŁO, Ł6dź, J. W. -
bezrękawnik. 1593, Mlroslaw KUKULSKI, l>iotrków, Słowackie• 
go H - bezrękawnik. 1594. Jan MULARCZYK, ul. KlltflskleiO 17 
- bezrękawnik. 1595. IJnacy PUCRA!.SKI; Tomasz6w, GloWa1'· 
kiego %1 - bezrękawnik. 1596. Danuta BEDNARSKA, n!. Wa­
cława ł - bezrękawnik. 1597. Wanda BUCZYNSKA Bllllobrzefl 
Opoczyńskie kolo Tomaszowa Mai. - bezrękawnik, 1591. Euge; 
nlun: SZCZEl>A~SKI, Szupsk Duży, Jm. Krołnlewlce, pow. Kut­
no - berrękawnlk. 1599. Bu1eniUH JtOLODZIEJCZYK, RJ1k6w 
p·1- Meszcze, pow. Piotrków - chusteczki do nosa. Ule&. Mar~ 
KOWALSKA, Drwalew, p·ta Wartkowice - chustee>:kl do nosa, 
1601. Bernard GRANTKOWSJU, Karsznice, pow. Sieradz - chu-
1tec1kJ do nosa. 160:. Henryk STASIAK, Zd, Wola, Łaska 35 -
chuatcczkl do nosa. 1603. Józefa BĘCZKOWSltA, Moszczenlea, 
pow. Piotrków - azal męakl. 16łł. Henryk GRACZYK, ul. Kra­
wiecka, bi. 111 - szal męski. 1605. Lucjan MIELCZAREK, vJ. 
Grzybowa ł - sui męski. IG06. Wanda SICJ\QSKA, w. Nowęt· 
kl l!5 - sui męski. 1607. MlkolaJ WASIAK, Rzeczyca, pow. Ra· 
wa Maz. - szal męski . 1608. Hallna MAJKOWSXA, ul. LOkator· 
ska 17 - sweterek cllłoplę<:y. 160,, dolanta ZIELONKA, ul. Na­
rutowicza !Z - sweterek cltloplęcy. 1618. Teofil JUSKIEWICZ, 
ul. Butora 11 - sweterek cbtoplęcy. 1611. Helena KĘDZIA, Wie· 
wlórczyn, 1m. I p·ta Łask - sweterek chloplęoy. 1612. Francln:ek 
KOSACKI, wid Oprzętów, gm, Woźniki, pow. Pl<>trków - 1we­
terek chloplęą. 16U. Stanisława BORYSEWICZ, Ul. Poctmle1-
•ka 24 - golf męski. 161'. Aniela DOBRZANSKA, ut. Narutowi­
cza 75c - J<>lf męski. 1615. Urnulł. MEISTER, ul. Skierniewic­
ka 20 - fOlf męski. 1616, Wiesława MUSZYNSKA, Zflen Lima­
nowskiego 23 - golf mę1kl. 1617. HaUna LISZKA, ul Jer;ero S·'.. 
-golf męskl. 1611. Janina CIESLIK, ul. Zielona 14 - sweter mę­
skL 1611. Anna WALENKO, Tomaszów Maz„ Antoniego 33 -
sweter męski. 1620. Stanlslł.w BARTOSIK, Ozorków, 11 Stycznia Ił 
- 1weter męski . 1821. Anna 11.Al\PINSKA, ul. przędzalniana H -
sweter męski. 162%, Ryszard MAJDNIK, ul. Wólczańska 16ł - sweter 
męski. 16ZJ. Jadwiga CABAN, Sklemlewlce, Chopina ł - aweter 
męski. 1624. Waldemar KRAJEWSKI, Kutno, Slem.lradzklego I 
- sweter męski. 1625. Mieczysław JEROMINK.O, ul. Nowa 32a -
sweter męskL 1626. Janina PERTA, Zgierz, Słowacklero 13 -
sweter męski. 1627. Władysław MŁYNARCZYK, Zeromsklego 85 -
aweter męski. 1621. Henryk KOSSOWS![I, kol. Dobr1-

„Sląslea", „podhalańska", 
„bydgoska", „szynkowa"-takie 
to i tym podobne nazwy nada­
r.o wielu gatunkom wędlin. 
Zewnętrzne różnice między ni­
mi są niewielkie. Np. napraw­
dę trudno jest odróżnić kieł­
basę zwykłą od tzw. ,,łląs­
kiej", chocia>.: ta ostatnia zro­
blcna jest. z mięsa czysto wie­
przowego ! kosztuje znacznie 
drożej. Kiełbasa „bydgoska" 
bardzo podobna jest do „kta• 
kcwsk1ej", której kilogram 
kosztuje o kilka zł dmżej. 

To bliźniacze podobieństwo 
poszczególnych gatunków wę­
dlin sprytnie wykorzystują nie­
którzy ekspedienci sklepów 
mięsnych. 

wyższych eenach 20 kilogra­
mów kiełbasy zwykłej, zaś 37 
kilogramów ukrytych było w 
magazynie. 

cL W razie etwlermenla W'f• 
padków oszustwa nieirwłoomle 
irzeba uwiadomić PIH przy 
ul. Piotrkowskiej 85. w stosun­
ku do ekspedientów - oszus­
łów wyciągane będą najsu­
rowsze konsekwencje. 

J . . ST. 

Od 3 grudnia 
można nabywać 

choinki noworoczne 

Helena Długosz, kierownicz­
ka sklepu MHM nr 264 przy 
ul. Włady Bytomskiej, nie od­
różnia.la kiełbasy „bydgoskiej" 
w cenie 22 zł za kg od „kra­
kowskiej", która kosztuje 30 r------------­
zł. Prawdziwi\ „krakowską" 
sprzedawała w tym samym 
sklepie według wlasneg:> cen­
nika po 40 zł. Na personel te­
go sklepu Wiele skarg wpły­
nęło do PIH. Także w sklepie 
MHM nr 59 przy ul. Przyby­
szewskiego 9 ekspedientkl 
Czupryńska l Zientarska oraz 
rębacz Fabrykowski pobierali 
wyższe ceny za kiełbasy, koś­
ci I mięso mielone. 

W wlelu łódzkich sklepach 
MHM ekspedienci postępując 
w .podobny sposób oszukują po 
prostu konsumentów. Każdy 
sklep codziennie otrzymuje 
kilkadziesiąt kilogramów tań­
szych gatunków wędlin. Nie­
stety, częstokroć trafiają one 
do rąk konsumentów jako wę­
dliny „luksusowe". Tego stanu 
rzeczy tolerować nie wolno. W 
wykrywaniu i zwalczaniu tego 
rodzaju nadużyć, Państwowej 
Inspekcji Handlowej muszl\ o­
kazać pomoc sami konsumen-

W lasach województwa wro­
cławskiego przygotowuje się 
już pierwsze transporty choi­
nek dla naszego miasta. Prócz 
tego do Łodzi przywożone bę­
dą choinki z terenu woj. łódz­
kiego. Ogółem miasto nasze 
otrzyma 123 tys. drzewek, któ­
re nabywać będzie można juź 
od 3 grudnia w kilkudziesięciu 
punktach sprzedaży MHD f 
PSS. 

Cena choinek wynosić bę­
dzie: wysokie do 1 metra-
5.50 zł, drzewka od 1 m do 2 
m kosztować będą 9 zł, od 2 m 
do 3,5 m - 12.50 zł, natomiast 
choinki ponad 3,5 m, tzw. świe­
tlicowe, sprzedawane będą po 
37,50 zł. 

szyce, pow. Radomsko - skarpety m"ęskle. 16?1. Wla• 
dystaw MAKULSKI, Nlemanlce, p·ta lUomnlce, pow, 
Radomsko - skarpety męskle. 1630. Helena FALEWICZ 

Mieszkańcy ul. Stalina u­
skarżali. się, że do sklepu 
MHM nr 41 przy ul. Stalina 
62 nigdy nie dostarcza się ta­
nich gatunków wędlin. Spra­
wą tą zainteresowała się Pań­
stwowa Inspekcja E!!ndlowa. 
Inspektor PIH odwiedził ten 
sklep w dniu 12 listopada o 
godz. 6.30 rano. O tej porze 
dnia ekspedienci najmniej 
spodziewali sie tego rodzaju 
wizyty. Nic też dziwnego, że 
bez żadnych obaw sprzedawali 
ZW)"kłą klełbasi: jako „ślą~ką'\ 
pobierając zamiast 26 zł - 37 
zł u kilogram W tym dniu 
ekspedientka Cecylia · Gajew­
ska zdążyła jut sprzedać po r·----------------------...:.---

Łó11i, Obr. Stallniradu 3Z - skupety męskie. 1631. Andnei 
PIELESZEK, ul. .l'enero 5.'J - skarpety męskie. li3%. Jadwiga 
KACZMAREK, ul. zclerska ilł - skarpety męskie. 1&33. Zenon 
GAJEWSKI, ul. Piotrkowska ft - skarpety męskie. 1634. Cecy­
lia ZOŁKOWSKA, ul. Lipowa n - skarpety męskie. 1631. Xry­
styna KROLIKOWSKA, ul, W6lctaflska U - ak&rpety męskie, 
1636. Teresa SZMAJA, ul. Zawiszy, bi. 3 - skarpety męskie. 
1637. Władysław MATUSZEWSKI, ul. PfZYbyszewsklego 15ł -
skarpety męskie. 1638. waclaw CHAR'l'.LINSKI, Zloe1'ew kolo 

• • 

~ Kronika . 
WRZZ organ1zu1e · Slerad.a, Klllflskleg'o ZO - skarpety męskie. 1639. Stefan FLOR• 

CZAK, Piątek, pow. Łęczyca, ul. Kutnowska 5 - skarpety mę· 
•kle. 16ł0. Zenon IGNASIAK, Radomsko, Mlodiowy 3ł - skar• 
pety męskie. 16łl, Jan ' LIPSKI, Stare Koluszki 39 - skarpety 
męskie, 164!. Mllena SICOCZYLAS, Ul. J. Fucz.lka li - skarpety 
męskie. l6U. Waleria LENICKA, Skierniewice, Koścluszkl a -
skarpety męskie. 16łł. Józefa ZAGORSKA, Pabianice, Konopna li 
- wałlzka. 1645. Jan JOZWTAK, Ozorków, Ce(ielnlana I - te<:zkL 
16ł6. Walentyna JUKIEL, ul. Giewont li - wuon "kryształowy. 
1641. Eugeniusz OWCZAREK, ut. A, Struga 27 - botki damskie. 
1648. Kazimierz JANKIEWICZ, ul. Prądzyflskle10 81 - pantone 
damskie. 16H. Janina PRUSKA, 111. Slowla11ska lt - kupon na 
ka.wę I berbat~. 16~0. Henryk GRYCEWICZ, 111. KlllAsklego „ -
kupon na kawę I herbatę. 

~ Unt..~~!!.!~ ~;i, ~ 
kursy d-la działkowiczów 

~ bm„ o godz. 19, P<>Y yl. Bycz· 
f' ko 27, salo nr 10, odbędzie si• 

~ 
Lebranl• oddziałowej orgonizo­
cjl partyjnej Wydziały filoio­
ficzno--Histoiyc1nego Ul. „ .... --.~„ ,, ... „ ....... „ ............ 

Komunikat 
Ł6dzkleg_, Ołrodka 

Szkolenia Party~nego 

godzinny kurs upraw specjal­
nych na działce, obejmującej 
hodowlę winorośli, brz'Jskwiń, 
moreli, kr~ewow jagodowych i 
truskawek, arbuzów, melonów, 
orzeszków i migdałków, upra­
wę ziół oraz bawełny i piecza­
rek. 
Wykłady odbywać się będą I 

dwa razy w tygodniu od godz. 
17 do 20 we wtorki I piątki w ' 
WOK ul. Traugutta 18, sala 
odczytowa, III f'· 

Od 1 do 1 O grudnia 
"Dni przeciwgruźlicze" Uwaga, lłuchact• 1amok1:1tałcenła 

kletunkY hlllorłl polskiego ruchu robot• 
nlaego I I li roli. 

lódzkl Ośrodek Szkolenia ~arty j nego 
•awiodamło, ie 1emlnorium dla I roku 
gNpy 2 odbędzie się dnia t g •udnlo 
br,, grupy 5 - dnia 2 grudnia br., gru· 
P'f 3 - dnia 3 grudnia br. 

Wojewódzka Pracownia Mi· 
czurinowska WRZZ organizu­
je szkolenie zimowe dla użyt­
kowników pracowniczych o­
gródków działkowych. 1 gru­
dnia rozpocznie się 30-godzin­
ny ku rs hodowlany, który o­
bejmie pszczelarstwo, jedwa­
bnictwo, hodowlę drobiu I ho­
dowlę zwierząt futerkowych. 
Wykłady odbywać się będą 
dwa razy w tygodniu w ponie­
działki i środy w godzmach 
od 17 do 20. Otwarcie kurw na· 
stąpi w WRZZ przy ul. Trau- r------------­ Od 1 do 10 grudnia br. śla- Drużyny sanitarne pCK zorglł4 

dem lat ubiegłych PCK orga- nlzowały tzw. ,.,trójki sanltaN 
nizuje „Dni przeciwgrużlii:ze". ne", k~óre dokonują przeglądu 
Mają one na celu rozpowsze- pomieszczeń zakladów pracy I 
chnienie i pogłębienie wśród urządzeń sanitarnych. 
spoleczeńs.twa znajomości za- 1--------------• Seminarium dla Il roku noucianlo 

grupo I - dnia 2 grudnio br. 
Wszy1tkte tolt:cla •ocpoc?ynajq się o 

godi. 17, w l6dzkim Oirodku, ul . Trau· 
gutta 1. 

Jedr>OC1ofole przypominamy, te kon· 
1ultacje odbywojQ ale: 

1. Hlstorlo KPZR w kałd<i tobot• od 
godt. 16 do 18. · 

2. Ekonomio pe~tyczna w kałdq łro­
d~ od godz. 18 do 20. 

3. Hislorlo pol11dogo ruchu robotni· 
~ego .w każdy czwartek od godz. li 
do 20. 

4. Moterłallzm dlalektye>ny I hl,,.,. 
ryczny w katdq aoboi. od godz. 17 do 
19. 

gutta 12, pokój 102. Wykłady 
odbywać się będą w WDK ul. 
Traugutta 18 - sala odczyto­
wa, Ili p. 

Od 7 bm. rozpocznie się 30-

Dziś o godz. 28 
początek przedstawienia 
w Teatrze Satyryków 

T•otr Satyryków zawiadamia, i• dz!J, 
30 bm., przedstawienie roipoc.tnle 1111 
wyjqtkow" nlo o godz. 19.1', lea o 20. 

DO DNIA 15 G R U D N l A 195ł R. 
R U C H przyjmuje 

zamówienia n.a prenumeratę roczną lub półrocmą 
czasopism 

Pol•ldel AkademH Nauk i łowarzysłw naukowych 
wydawanych przez 

PARSTWOWE WYDAWNICTWO NAUKOWE 
z zakre..<u 

filozofii, historii, ekonomii, tllologłl, chemii, biologii I nauk 
przyrodniczych, geografii, geologii, geodezji I kartografii, 

nauk łechnicznych. 
Zamówienia indywidualne przyjmuje Centralna Ekspedy­
cja RUCH U, Warszawa, Srebrna 12 - konto PKO 

Nr 1-110-14000 
Zamówienia zbiorowe (od bibliotek, Instytucji, zakładów 

pracy) przyjmują: w Warszawie Delegatura 
RUCHU ul Rutkowskiego 25, w miastach woje­
wód7lklcb - Oddziały Wojewódzkie RUCHU, ·W 
miasta<:h powiatowych l wydzielonych Dele· 
gatury RUCHU. 

Katalog! l cenniki czasopism naukowych - w plac6wkach 
RUCHU I 

·-----------------.;;;.25;.;;1.-9-..;;;K;...:· I 

TEATRY 
NOWY (Wlęc~sklogo 15) - godz. 1' 

- „Henryk VI no łowach 11 • 
POWSZECHNY (Obr. Stalingradu 21) 

godz. 19 - ,Poskromien ie t.łośnicy". 
IM. Sl. JARACZA (St. Jaracza 27) -

godz. 19 - „Skqploc". 
SATVRYKOW (TroYgutta 1) - godz. 20 

- „Mamy gojolu. 
MUZYCZNY (Piotrkowska 243) - godz, 

19.1!5 - 11Madome Pompadour". 
ARLEKIN (Piotrł<owska 152) , - nteczyn• 

ny. 
PINOKIO (Kope<nlka 16) - godz, 11 

- 1,Srebrnorotill Jeleń„, 

• 
MUZEA 

l'RZVltODNICZE (park SlenklewlCZG) 
w god~. od IO da 17. 

SZTUK I (Więckowskiego 36) - w godZi 
od 9 do 15. 

ARCHEOLOGICZNI I IETNOGllAFiCZ. 
NE (plac Wolności ") „ w god<, 
od IO do 18, 

WYSTAWY 
051lODIK PROPAGANDY SZTUKI 

(park Slenklowlc1a) - IX Okręgowa 
Wy1tawa Prac Cdonk6w Zwiqr.ku Pol· 
skich Artystów ~lostyk6w - crrnno 
od godt. 10 do 13 I od 15 do 18, 

PUNKT WYSTAWOWV CBWA 1Plotr• 
lcowa\:o 102) - I Dorocr:no Okr•gowo 
Wystawo Fotografiki Zwiqzku Pol• 
sklch Arty1tów Fotog•allków - etyn• 
no w godi. od lt) do 13 I od 15 
da IS. 

KINA 
BAlTYK (Narutowlcia 20) - „w stepoch 

Ukra iny" - godz. 16, 18, 20. 
GDYNIA (Przejazd 2) - Program fil· 

mów dokumentalnych I kulturolno· 
oświatowych: 0 Rut1.ojemy dz i eła ulu· 
ki", „Kronika harcerska 4-54", „Nauko 
I techniko 40-53", „Pneglqd sporto· 
wy" - godz. 18, 19, 20. 
Program dlo nojmłodnych: „Kodo· 
łectelc", „Opowiadał dzięcioł sowle11

, 

„Wspólny dom" - gocb. 16, 17. 
MlODA GWARDIA (Zielono 2) -
„Piątka i ulicy Barskiej" - gadi. t6, 
18. 15, 20.30. 

MUZA (Pabianicka (173) - „Celulozo" 
- godt. 18, 20. 

PIONIEll (Froncisikońsko 31) - „Za· 
porożec: 10 Dunajem„ - godt.. 17, 19. 

POLONIA (Pi otrkows~a 61) - „Zagu­
bione melod ie" - godt.. 16, 18, 20. 

PllZEDWIO~NIE (Zoromsklogo 76) . -
„Skonderbe9 11 

- godt . 18, 20. 
I MAfA (Kl llńsklego 178) - „Młode 

serca" godz. 17, 19. 
REKORD (Rzgowsko 2) - „Wer.osy z 
An i ołem" - godz . 181 :20 . 

llOMA (R<gowsko 84) - -„Dygnitarz 
no tratwie" - god z. 18, 20. 

SOJUSZ (Nowo Złotno) - „Troglcr.ny 
pokig" - godz. 17, 19, 

SWIT (BolYeki Rynek) - „Porwani•" -
- godz, 18 ,20. 

S iVLOWV (Kil i ńskiego 123) - „Dziel· 
nica cudów„ - god1. 18, 20. 

TATRY (Sienkiewicza 40) - „Okręty 
uturmujQ bastiony" - godx. 1ół 18, 
20. 

WOLN05C (Przybyszewskiego 16) -
„Sługa dwóch ponów„ - godz. 16, 
18, 20. 

WlOKNIARZ (Próchnika 16) - „Nle­
bezp loańy lodunek" - godz. 10, 18, 
20. 

WISlA (Przejazd 1) - „W matnl" -
godz, 16, 18, 20, 

ZACHĘTA (Zglersko 26) - „Przygodo 
na Morlensitocle" - godz. 18, 20 . 

DWORCOWE (Dworzec Kaliski) - „za 
kr61o Krakulla", „J~tro jest bliższe11 , 
„Przeglqd sportowy 4·53" - godz. 
16, 17, 18, 19, 20, 21, 22. 

Dyżury aptek 
Dzlslej1sol nocy dyiurujq nostępujq· 

ce apteki~ Obr. Stollngrodu 15, Pabio· 
nicka 218, Jaraeta .32, Stallno .50, Ko· 
perniko 26, Piotrkowska 61, pl. Ko.ściel· 
nr a, al. Kołciuukl 48. 

DY2URY SZPITALI 

ChiNtglo1 dzil calq dobę dyiuruJe 
Stpitol im. dr Plrogowa 1 ul. W61cioń· 
sko 195. 

Interna: dttł całr.t dobił dyturuJ• 
Szpital Im. N. Barl ickiego, ul . Kopclń· 
sklego 22. 

0"tłur połoinlc1EO·glnekologic1ny: od 
godz. 8 do 20 dy!Yruje Szpital irrt. Cu· 
ri e-Skłodows kle J , ul. Curic -Skłodnwskiel 
15, od godi. 20 do 8 dyiurnJe Szp ital 
i · •, dr Jordana, ul. Przyrodniczo 7-9. 

Ważne telefony 
Stroł ~ołama - e 
Pogotowie Ratunko- - 25-1-4' 
Mlojska Komendo MO - 253-60 
Miejski Ośrodek lnla•mocjl - 159-15. 

Pomarańcze, 
figi I śliWki 

w sklepach łódzkich 
Za kilka dni spodziewany 

jest w naszym mieście trans­
port pomarańczy, fig I ~uszo­

nych śliwek Ju11os10wtałtsklch. 
W najbliższych dniach w skle· 
pach ukaże się także w sprze­
daży wysokogatunkowa herba­
ta, migdały. przyprawy do 
ciast oraz korzerite. 

s. ad społecznej walltj z gruźli-1 
cą. Aktyw kół PCK, drużyny 
l posterunki •anitarne w za­
kładach pracy I w szkołach 
przystąpiły /u~ do organizowa­
nia pogadanek I odczytów na 
temat zwalczania I zapobiega­

RADIO 
WTOll!IC, JO ll!TOPADA 1"4 a. 

PAU ao,t 111 

nia grutlicy. WIAOOMOSCI; I.OS, •.OO. UO, J.łlt 
Odczyty i pogadanki zostaną 

wygłoszone przez lekarzy l tt.04, '4.00, 11•15• Il.Ja, D.51. 

Wkrótce sklepy spożywcze t 
owocowo - warzyw-:re zaopa­
trzone zostaną w mak w cenie 
21.95 zł za kg. 

pielęgniarki ambulatoriów 
przyzak:ładowych, ośrodków 
zdrowiR oraz higienistki w 
szkołach. Odczyty będą Uustro­
wa ne filmami l przezroczami. 

t4.10 Audycjs szkolna dla klot lll t 
N. 1'.30 Koncert salilló'w. 15,00 Ka-' 
respondencja 1: i:ograricy. 15.10 Konc•rł 
rozrywkowy. 16.00 „l6dzkl Tygodnik 
Dtwh1kowy". i6.15 Koncert orkiestry 
tRPR pod dyr. Henryko Deblcho. 16.35 
„Sp rowy bliskie". 16.4.5 Mut.yka rot.• 
rywkowa x ptyt. 16.55 „W na11ym ob• 
woch:\eu - reportoł. 17.00 Audycjo dla 
dt\ecl pt. uSygnoł". 17.30 Koncert roi.• 
rywkowy w wykonanł„ orkiestry mando­
linistów p. d. E. CIYkny. 17.'5 „Z mi­
krofonem prtez mla•to I wleł". 17.'5 

Dnia 2'1 Ustopada 1954 r. sma.rł długoletnJ pracownik 
Delegatury RSW „PRASA" w ŁodZi 

EDMUND GABRY.SIAK 
Wyprowadz~nle zwłok nastą.pl 1 grudnia 1954' r. {w •ro· 

dę) o godz. 15 :1 domu przedpognebowegu na Cmentarsu 

I „Chwila mYtykl • . ulyl". 18.00 „Oilefl 
I dołu" - reportat. 11.20 Koncert krokow" I tkie] orkiestry I chóru. 19.00 Muzyka I 

I 
akt~lnoicl. 19.25 „Brze, I %Yrawkl" ~ 
fragment powlelcl, 19.45 Kompcnytor 
ty·odnla. 20.30 Audycjo aklualno. 20.41 
„,:O dla mtodośd". 21.1~ Pieśni, 21 .45 
Wiodomolcl sportowe. 21.50 Mu?Yko tao­

. neci:na. 22.20 „W dziwnym mi•ki•" ... 
o.Jcinek powieści. 22.40 AUdycjo kam„ 

Komunalnym. 
DYREKCJA, RADA MIEJSCOWA 

ł PRACOWNICY 
2538-K · 

Dola 26 listopada 19M r. amarl 

tow. WACŁAW URBAlllAK 
·dyrektor Południowo • Łódr;klch 
Zakładów Pnem;ysla Poflososzni­
czego, długoletni pracownik I org~-

nlzator nasz;ych r;akład6w. 
W Zmarł;ym &raelm;y dobre10 dyrek· 

tora I t-0wanysza pracy, 
Cześ6 Jego pamięci! 

DYREKCJA, PODSTAWOWA . 
. ORGANIZACJA PARTYJNA 

l RADA · ZAKŁADOWA 
2520-K 

ZAK.ł..ADY 

PRZEMYSŁU BAWEŁNIANEGO 

hu. WŁADY BYTOMSKIEJ, 

Ł O D Z, ul. Wodna nr 23, 
przypominają, ze atosownie do uchwały 
Rady Państwa I Rady Ministrów z dnia 
14. XII. 1950 r. wszelkie zażalenia I od­
wołania załatwia dyrektor lub jego za­
stępca we wtorki od godz. I 2 do 14. J eśll 
we wtorek przypada dzień wolny od pra­
cy, dniem przyjęć jest najbliiszy dzień 
powszedni tygodnia. 

2484-K 

Slusany ze znajomością maszyn przędzalni­
czych, monterów na samoprząśnice wózko­
we, t!lusarzy, palacz;y na kotły średnioµręż· 
ne oraz tkacz;y na krosna kortowe przyjmą 
od zaraz Południowo • t.ódzkle Zakłady 
Pnemysłu Zgrzebnego. ł.ódź, KlUńsklego ZSZ. 
Zgłaszać si<: do Działu Personalnego. 

25UO-K 

~---------------~ lniynleriiw, techników I •ilY pomocnicze do 
prac proiektowo - kosztorysowych w z.akre· 
sie robót kotłowych, elektrycznych (maszy­
ny elektryczne). maszynowych, dźwigowych, 
wierceń i studzien przemysłowych oraz bu­
dowlanych - poszukuje Biuro Ookumen­
lacjl Technicznej Remonłów Energetyczn;ych 
I Budowlanycb w Łodzi, ul. Kilińskiego 185, 
wej ście od ul 8 Marca 20 Zgłoszenia przyj­
muje Sekcja Personalna. 

2489-K 

rolna. 23 .05 Muzylco taneczna. 

PO ZNIZONYCB ~BN.(lB 

OD 15% DO 35% 

POLBOA w DUZYM WYBORZE 

RESZTKI TKANIN WELNIANl'.CB. 

,..,BAWEŁNIANYCH I JEDW:ABNYCB 

Dyr. MHD Art. WłókleonJczym! od 23. XJ. 

i.954 r. w następujących sklepach MHD 

.WŁOK NO" 
w t.odzl 

Pl'lf aL PIOTRKOW&KJEJ or I 

• • 
• • 
• • 
• • 
• • 
• • 

PIOTRKOWSKIEJ or 81 

PIOTRKOWSJUEJ nr UT 

NOWOMIEJSKIEJ ar I 

NARUTOWiCZA 

RZGOWSKIEJ 

PL. WOLNOSCI 

Dł „ 
Dł li 

or ' 2459-K 

WyM>ko kwalll'ikowane10 głównego księgo• 
wego z gruntowną znajomością pełnej me­
tody rejestrowej oraz dwóch kontystów do 
prowadzenia kartotek ilościowo - wartośclo• 
wych zaangażuje natychmiast instytucja 
państwowa. Zgłoszenia pisemne z życiory­
sem należy sk,ładać do Biura oitos:rień ul. 
Piotrkowska 96 pod nr "2492", 

2493-K 

Kierownika saopa&rzenta, głównych I .tar. 
111ych kslę1owych o wysokich kwalifikacjach 
ze znajomością RPK dla przemysłu na tere• 
nie Łodzi 1 na wyjazd zatrudni natychmiast 
Centralny Zarzl\d Rem. Maszyn Przem. Włók. 
I Odzież. w Łodd ul. Piotrkowska 147. Zgło­
szenia przyjmuje Dział Kadr. 2463-K 

Tokarzy, ·1alwanbera, 11lltler1a nanędzlo• 
wego, robotnika do kotłowni oraz 2 tecbol• 
ków meebaników na konstrukcji: narzędzi 1 
kalkulację wars7.tatową zatrudnią Łód:akie 
Zakłady Remontu Maszyn Przemysłu Odzle­
iowego w t.odlJ. ul. Jaracza 10. 2503-K 

aprawłe 
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